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W IA D O M O ŚC I K R A JO W E.
Wilno dnia i 2go kwietnia.

W  wielki p ią tek , d. 7 t. m ., po południu o go­
dzinie, 5ciev, w kościele katedralnym śpiewane .było 
jedno z oratory ów nieśmiertelnego Haydna: Siedm słów 
Chrystusowych na-krżyĄu. Pienie to wykonywało tow a­
rzystw o amatorów i. am atorek, przeszło z 80 głesow 
i muzyki złożone. Nader liczny zjązd osób znakomit­
szych publiczności t.utcyszćy i wielki zbiór ludu napeł­
niał świątynią. W  naygłębszćy pohożney cichości wszy­
scy słuchali tego nieśmiertelnego dzieła j e  niuszu, któ­
re  w tym ra z ie , ożywiane wdziękami głosu Gracyy 
s,amych, stało się nową pieśnią chwały i hołdu stw orze­
nia dla Stwórcy , a razem uroczy'stem oddaniem czci 
dla nayświetszych pamiątek religii chrześcijańskiey, 
przez bozkjego jey slanow ieiela na .ziemi zostawionych. 
'Po uczucie, z jakiem, powszechnie przyjęto wykonanie

j  y  - o u  a m i '  )  J  ■»- — •> -------- - -------------- , j  o

no młodych am ato rek , w  chodzących do wykonania tego 
oratoryum. K ierunek zaś wykonania trzymali, Dyrekto­
rowie tuteyśzćy orkiestry JPP. Neynialowski i PoznańskL

Do szczegółów powadzi tegoroczney, o których 
w  przeszłym donieśliśmy num erze, przydać należy: że 
kan a ł, prowadzący wodę do m ły n u , tyszlkewir.zowskim 
żwmiego n'a pbpiawach, zupełnie osuszony zo s ta ł: .gdyż 
woda "wyżcy, przy samym praw ie moście drewnianego 
m łynu , także tyszkieuiczowskiego, przerwawszymsypaną 
tam ę, now outw orzoną sobie drogą poszła do naturalnego 
koryta rzeki swey Wilenki. Na grobli za ogrodem botani­
cznym nad 3 łokcie szerokości ziemi nie zostało, i tę utrzy­
mano już przez obwarowanie deskami i ciągłe czuwanie 
straży Z kilkunastu ludzi. Chałupa pod tąż górą nad 
brzegiem , przed powodzią .wiecey jak na 20 łokci od 
wody oddalona, nareście rozebraną bydż musiała, a brzeg 
aż do samych ścian jey upadł. Most na Tl ilcnce pro­
wadzący z Popław na Równe pole , został cały, ale z obu 
stron od brzegów tak oddzielony, że z pomiędzy dwóch 
koryt , nad trzećićm zrębami jego objętem , zdaje się 
wznosić. El bernardyńskiego cmentarza murowany par­
kan dosyć ucierpiał. Ponad W ili ją  z obu stron zielo­
nego mostu, na lewym brzegu tey rzek i, w iele’ domów 
w yw róciło , albo zniosło.

P rzyby ły , a znajomy już w  mieście nąszem , JP. 
Tarkwini, w  następujący poniedziałek', to jest dnia 17 
t. m. , ma śpiewać koncert w- sali JPP. Millerów.

K urs wi'eński na assygnaty: rubel srebrny rub- 4 
kop. 19; dukat rub. 12 kop. 3 5 ; im peryał rub. 4 i. k. Go.

W  gazecie, Poczta Północna, czytamy z Petersburga 
pod-2& m arca: „ Były Rządca prowincyi tarnopolskiej;, 
Jenerał major Baumgarten, otrzymał rozkaz bydż guberna­
torem  cywilnym w Kost ropnie— W iacki gtibe.rnaior cywil­
n y ,  rzeczywisty radca stanu, von Bradke, w nagrodę dłu- 
trićy i chyra te bney służby, mia nowany jest radcą tdynym 1 
otrzymał rozkaz zasiadania w Rządzącym Senacie; na jego 
zaś inieysce gubernatoiem  cywilny w W lalce przezna­
czony , 'będący dotąd gubernatorem cywilnym w M iń­
sku rzeczy ;isty radca -stanu, l)pi yynski. .— Radca nad­
worny, h a l a / u.óąuowa.ny naczehiikięin archiwum w de­

partamencie inspektorskim głównego 'Sztabu Jego Ce- 
sarskiey Mości. —- D yrektor wyższey policji woysko- 
wey, byłey przy M inistrze woyskowym, Radca wojen­
ny, de Sanglin , przyłączony cło, Herołdyi z pensyą po 
4‘ooo rubli na rok.

W  teyże gazecie z Petersburga pod dniem Igo kwie­
tn ia , czytamy: „ Przeszłego wtorku , d. 28 marca, znay- 
dujący się przy iutćyszym Dworze poseł Brytanii W. ,- 
Lord Ca tea r t , dawał wielki obiad , na obchód roczni­
cy , zupełnego pokonania -W roku i  § 1.4 ., Napoleona 
Bonapartego i zrzeczenia się przez niego tronu. Cesarz 
Jegomość', W  W . X iążęta M ikołay i Michał iznaydujący; 
się tu  Kiążęta cudzoziemscy, raczyli obecnością swoją 
obiad ten zasczycić. Zaproszeni także byli i wszyscy 
jenerałowie , którzy w  tey wiekopomiićy i  pełnej ćhyya> 
ły  zhaydbwąli*?ię kampanii.

Podług gazety, Ruski Inwalid , p r z e z  rozkaz dzlcii-.. 
ny, dnia 26 m arca, Jenerał major, Sanders, mianowa­
ny jest Dowódzcą w' Izmayłowie.

Przez rozkaz dzienny dnia 2950 m arca, dowódzca 
woysk igo korpusu, Jenerał jazdy, H rabia Wittgen­
stein, uwalnia się zagranicę na 8 miesięcy, licząc od dnra 
i 5go kwietnia.

Podług gazety senackiey z dnia 25 m arca: Przez 
iikaz naywyższy, cl. 21 go lutego, guberski sekretarz Ze- 
onc\u, szlycharz liter p rzy  depo kart jeogralicznyek*,* 
nieszczęśliwie' paraliżem ruszony został, 1 diaźey przy­
czyny ze służby uwolniony, za 25 letnią chwalebną słu­
żbę otrzymał w dożyWotniey pensyi połowę pdbieraney
gaży, 25o rubli.

W  naywyższym ukazie pod d. s 5 marca wyrażo­
no: Że względu na starość jednych, a drugich słabość
zdrowia , senato rów , rzeczywistych radzców laynycK, 
Szepielcwa, barona Kołokohowa 1 Leontjewa , jenerał 
por Licznik a Koiyna i radcę taynego Obrezkcwa , nay ła­
skaw iey zupełnie uwalniając od' obowiązków, rozkazu­
jemy wypłacać pensyi dla Leontjewa, po 6200 rnbliobey- 
mu.jac w tey liczbie i  summę, pobieraną przez niego 
z urzędu prezydenta kollegium medycznego; dla Kozy- 
na zaś zupełną . gażę senatorską po 5boo rubli na rok, 
z e  skarbu państw a; i nadto ostatniemu z mch przez 
wzgląd na stan jego ubogi, nadajemy pięć tysięcy dzie­
sięcin z nieuprawiiyck ziem skarbowych , w  tych guber- 
nijach, gdzie one wydzielone bydż mogą przez rozrzą­
dzenia ministra skarbu. “

Cesarz Jegomość na podanie K om itetu MnnstroW, 
rozkazał uznać konsulem pruskim w W indawie , rodaka 
hurlandzkiego 'Hertziga.

(.Dokończenie Konstytifcyi miasta wolnego Krakowa.)
X III. Jeżeliby zaprojektowane prawo od siedmiu 

części Reprezentantów przyjętęm nie zostało , a Senat 
większością dziewięciu głosów uzn a ł, że wzglcc.y chy- 
bra publicznego , ‘podanie takowego pod rozwagę I ra - 
wodawcóyy jeszcze raz koniecznie potrzebnym czynią, 
ma bydż rzeczony do prawa projekt ouiożony az na ze­
brać sic mające w następnym roku Zgromadzenie - tu ­
rę w zgledem niego stanowić będzie. Jeżeli to zdarze­
nie tycze sic interessów skarbowych, tedy prawo, któ­
re istniało w roku dopiero upłynionyro, ma w swojey 
mocy pozostać.



X IV . “Dla każdego^ z sześciu tysięcy dusz przy- 
iraymniey złożonego P o w ia tu , ustanowionym bydz iii a 
jeden Sędzia pokoju, przez zgromadzenie R eprezentan­
tów  obrany. Czas jego urzędowania trw ać ma przez 
trzy  lata. Prócz obowiązków Sędziego pokoju czu­
wać on ma z urzędu nad sprawami m ało letn ich , nad 
•wszystkiemi funduszami pubiicznem i, własnością Kraju, 
i  processami tycZącemi się Instytutów  publicznych. Ma 
on się w  tym dvyojakim względzie z naymłodszym z po­
między Senatorów porozum iew ać, którem u wyraźnie 
jest polecońem staranie o dobro małoletnich i zawiady­
w anie wszystkiemi processami, tycząc cmi się 1 und uszów 
i  własności krajowćy.

X V . JYTa bydź ustanowionym Trybunał pierwszey 
Instancy i i T rybunał appellacyyny. Trzey Sędziowie 
w  pierw szym , acz terey  w Trybunale apeilacjynym li­
cząc do tego razem ich P rezesów , pozostać mają doży­
wotnie na u rzędach ; reszta zaś Członków w liczbie, dla 
m iejscow ych okoliczności pot.rzebney, pówinua od w y­
boru Gmin zależeć i  swóy urząd, w przeciągu pewne­
go ty lk o , praw em  organicznem przepisanego czasu spra­
wować. Oba te T rybunały powinny wszystkie proces- 
sa bez względu na przedm iot lub charakter osób, roz­
strzygać. Jeżeli wyroki obu tych W ładz są zgodne, 
dalsza appellacya mieysca mieć nie może ; jeżeli zaś ich 
rozstrzygnienia we względzie na rzecz sarnę różnią się, 
lub jeżeli po poprzedtnczćm roztrząśnieniu aktów pro- 
cessu, uzna Akademija , iż jest powód do zanie­
sienia skargi za zgwałcenie praw a lub istotnego 
kształtu  w  postępowaniu sądowniczem processu cy­
w ilnego, ma bydz w te m , jak i w7e wszystkich innych 
przypadkach, w  których kara śm ierci, lub pozbawienie 
części są w yrokow ane, przedmiot takovvy jeszcze raź 
Trybunałow i appeliaęyynemu podany. W  takiem zda­
rzeniu mają bydż do zwyczayney Sędziów liczby, Wszy­
scy Sędziowie pokoju M iasta i cztery inne osoby doda­
ne , z których połowę każda główna strona podług swo­
jego życzenia, ze stanu mieyskiego obrać może. P rzy­
tomność trzech Sędziów jest koniecznie potrzebną do 
w ydania W yroku  w jakowym przedmiocie w pierw szey, 
pięciu w  d ru g iey , a siedmiu w trzeciey InstartcyL

X V I. Nay wyższy T rybunał składać się będzie 
w  przypadkach artykułem  X  wymienionych, z następu­
jących osób: i) Z pięciu , losem wybranych Reprezen­
tantów . 52) Z trzech Członków S en a tu , których on 
6am do tego wyznaczy. 3) Z Prezesów obydwóch T ry ­
bunałów. 4) Z czterech' Sędziów pokoju , wziętych ko- 
leyno. 5) Z trzech O byw ateli, których oskarżony 
Urzędnik obrać jest mocen. Przytomność dziewięciu 
Członków jest potrzebną do w ydan ia  W yroku.

X V II. Postępowanie sądownicze (procedura) w  spra­
wach tak cywilnych , jak i kryminalnych , jest publi- 
cznem. P rzy  instrukcyi processów , a szczególniej o- 
w y c h , k tóre w ścisłem znacżóniu do kategoryi proces- 
8Ów kryminalnych należą , zaprowadzonem będzie roz­
poznawanie przez Przysięgłych , a ta% instytucya powin­
na bydź do miejscowości kraju , kultury  i charakteru 
mieszkańców zastosowaną. -

X V III. W ładze sądowe są niepodległe.
. X IX . Przy końcu szóstego ro k u , licząc od czasu 

ogłoszenia S tatu tu  konstytucyynego, można będzie przez 
wybór Reprezentantów  zostać Senatorem pod następu- 
jącemi w arunkam i: i) Potrzeba mieć trzydzieści pięć
la t skończonych. 2) Odbyć nauki w  jedney z Akademiy, 
będących w obwodzie dawnego K rólestw a Polskiego. 
3 ) Bydź przez dwa lata P rezyden tem , przez dwa Sę­
dzią , i dwa razy Reprezentantem  na posiedzeniu Zgro­
madzenia. 4 ) Mieć własność nieruchomą , sto pięćdzie­
siąt złotych polskich wartującą, i w jey posiadaniu rok 
przynaym niey przed elekcyą zostawać.

W arunki dla zostania Sędzią , są następujące: 
i )  Potrzeba mieć lat trzydzieści. 2 ) Ukończyć nauki 
w  jedney-z wspomnianych wyźćy Akademiy, i godność 
D oktora otrzymać. Rok jeden przy boku Pisarza T ry ­
bunału p racow ać, i równie przez rok jeden u Adwoka­
ta  praktykować. 4) Mieć własność nieruchomą, w artu ­
jącą osm tysięcy Złotych P o h k ich , 1 takową przynay- 
tuniey rokiem przed elekcyą posiadać.

Ażeby zostać Sędzią w  drugićy Instancy!, albo P re­
zesem Sądu pierwszey lub drugiey , p o trzeb a , prócz 
wszystkich tych w arunków , piastować urząd Sędziego 
pierw szey Instancy!, lub bydź Sędzią pokoju przez dwą 
la ta  i raz R eprezentantem . w

Ażeby zostać R eprezentantem  Gminy, potrzeba 
mieć. 1) Dwadzieścia i sześć lat. 2) Ukończyć cały 
bieg nauk w Akademii K rakow skiej. 3) Bydź właści­
cielem g ru n tu , dziewięćdziesiąt złotych polskich w ar­
tującego, a przynaym niey rokiem wprzódy nabytego.

W szystkie w ninieyszym A rtykule przytoczo­
ne w aru n k i, nie mogą bydż zastosowane do osób,, 
k tóre sprawowały w  czasie istnienia X ięstw a W ar­
szawskiego u rzęd y , k tóre od nominacyi K ró la , lub 
w j boru Seymików zależały ; równie tez i do ow ych, 
co od W ysokich umawiających się M ocarstw otrzy­
mały u rzęd y , a przez to bez dalszego wywodu na 
wszystkie urzędy nom inowanem i, lub obranemi bydź 
mogą.

X X . W szystkie Akta R z ą d u , Praw odaw stw a i 
T rybunałów , mają bydź w języku polskim pisane.

X X I. Dochód i w ydatki A kadem ii, powinny bydź 
w zięte do powszechnego wykazu przychodów wolnego 
miasta Krakowa i terry toryum  jego.

X X II. W ew nętrzna służba bezpieczeństwa i Pcdi- 
c y i , ma bydź sprawowana przez dostateczny oddział 
milicyi mieyskiey. Oddział ten powinien bydź z czasu 
do czasu zmienianym, a dowodzonym przez Oficera, któ­
ry  w  woysku linijowetn celujące położył zasługi. 
Dla bezpieczeństwa na gościńcach i w K raju, ustanowio­
ną i rysztunkiem  opatrzoną będzie dostateczna liczba 
konnych strażników polięyynych. W  Wiedniu d n ia 3go 
maja 18 x 5 roku. '

H rabia Razurńowski.
X iążę Metternich,
X iążę Hardenberg.

W IA D O M O ŚC I ZA G R A N IC Z N E  ^  ’
F  R A ' is  C Y A  

{ z gaz. Korr. Hamb.) P aryż, dnia 26 marca. M ia­
now ane iuż są osoby dw oru X ie iuy  Berry. Pierw szym  
iałm użnikiem , Xiąclz Bombelles: Damą honorow ą, X ię- 
żna Reggio5 Damami pokojowemi 6 H rab in , między 
którem i znayduie się H rabini Lauriston. Uroczystości 
z powodu zaślubin X iąźęcia Berry nastąpią około poło­
wy maja. X iążę po zaślubieniu mieszkać będzie; w  E li­
sie Bourbon •—• H rabia Blacas , za którego przyiazdem  
w iele się odmian spodziew aią, przybędzie tu  około po­
łow y przyszłego miesiąca .—• M ówią, źe H rabia Artezyi 
ma zaślubić iednę z Xiężniczek Brazyliyskich —i Jene­
ra ł Debelle skazany został przez sąd woyskowy na śmierć. 
O dwołał się on do łaski K róla. Jenerał Travot także 
skazany został na śm ierć, przez Sąd woyskowy w Ren- 
nós i rów nież ucieka się do m iłosierdzia króle wskiego. 
G dy Jenerałow i Debelle, wczora wieczorem , w  obe­
cności zebranej s traży , w yrok śmierci był cźy tany , 
wysłuchawszy bez naymnieyszego wzruszenia powie­
dział:, „ Tw arz moia nie zm ieniła się zgoła, bo sumnie- 
nie moie iest czyste. Jeżeli zechce K ró l rozciągnąć 
łaskę swoię nad poddanym , który tylko był uwiedzio­
n y ,  w ted y  całe życie poświęcę na popraw ę błędu m o- 
iego. Jezłi śmierć tylko sarna błędy moie zdolną 
iest za trzeć, gotow iestem umierać. N iechźyieK ról! 
Niech źyieK iól! „ .—. Gdy X iążęcia d’Enghien na śmierć 
prow adzono, pow iedział: „ Nie, lękam się śm ierci ; ule 
żal m i, iż ią z rąk  F rancuzów  odbieram .,,

Xiążę Holstein Gottorp , k tóry się do ziemi św iętey 
pod białą banderą chciał u d ad ź , otrzym ał pasporty dla 
siebie od naszego K róla w Gandawie —. Znaiomy ma­
larz David , o którym mówiono , źe iest do Pruss w e­
zwany , zostanie w Bruxelli —. Przedsięwzięto ś ro d k i, 
przeciwko wchodzeniu do naszego kraiu niektórych 
dzienników belgickich .—• Podług tu tejszych  gazet w  no­
cy d. 26 stycznia, spłonęła ogniem część miasta Que- 
beck. Zbroiownia także się spaliła .—■ Zandarm erya 
poym ała w Chatellerault dwóch Anglików7, którzy przed 
rokiem  skradli i 5o ,o o o łn  w  iednym domu handlowym 
w Bristol . Bonapartyści czyli Liberaliści poznaiąsię



te ra z  p o  c z e rw o n e y  p o d szew ce  u  k ap e lu szo w  .—. P a n  
Caraman  m a  by d ź  m ian o w an y  p o słem  n aszym  do d w o - 
j-tt w ied eń sk ieg o .

P a r y ż ,  dnia 28  marca. D n ia  524 t. m . , obchodzo­
n a  b y ła  w  N a n c y  u roczystość  w s tą p ie n ia  n a  t ro n  Ni. C e­
sa rz a  A lexandra . P rz e d  ra tu sz em  , obok b ia łey  c h o rą ­
g w i , u m ieszczony  b y ł h e rb  rossyysk i. W  ieczo rem  m ia­
sto  o św iecone  b y ło ,  a  rossyyskr K o m m en d an t B aro n  
Sas , d a w a ł b a l św ie tn y .

Ś m ie rte ln e  szczątk i D elfina , sy n a  L udw ika  X V I ,  
w y d o b y te  bydź m a ią  z c m en ta rza  ś. M ałg o rza ty  , i p o ­
s taw io n e  obok truto iego ro d z icó w  .— Z a p e w n ia ią , że 
ie d e n  z X ią ż ą t n a s z y c h , k tó ry  m oże n a jw ię k s z ą  m ia ł 
p rzy czy n ę  u ż a la n ia  się n a  p o stęp o w an ie  J e n e ra ła  Rebel­
ie w e  F ra n c y i p o łu d n io w e y , n ay p ie rw szy  w sta w ia ł się 
z a  n im  do K r ó la ,  k tó ry  za m ie n n  k arę  śm ierc i n a  10 la t 
w ię z ie n ia . S io s tra  Je n e ra ła  D ebeiie , k tó ra  obecną 
h y ła  n a  w szystk ich  p o s ied ze n iach  sądow ych  w  iego  s p ia -  
w ie ,g d y  u s ły sza ła  czy tan y  n a  n^ego w y ro k  śm ierc i,k rzy k ­
n ę ła  p rz e ra ż o n a ,  rz u c a  .się w  ro zp aczy  do d rz w i sali, 
zk ą d  u p a d łą  w  k o n w u ls ja c h  w y n ieść  t rz e b a  było . Z a  
p o w ró te m  do p rz y to m n o śc i, p o a a ła  p ro śb ę  do  K ró la  
,—. X iąż ę  E n g h ie n , p iszą  g aze ty  n asze  , m ało  się n ie  
sp a lił  teg o ż  d n ia ,  k tó reg o  n a  św ia t przyszedł* Z ap a­
l i ł  się b lizko n iego  sto iący  s p iry tu s ,  1 ied w ó  w te d y  u -  
ra to w a n o  dziecię. B o n a p a r te  z a p y ta ł ra z  J e n e ra ła  AA- 
reau , coby ro z u m ia ł o X ię c iu  d Enghien  ? T e n  d aw a ł 
t a k  w ie lk ie  p o ch w ały  ta le n to m  ie g o , że B o n a p a r te  z 
z azd ro śc i m ocno się o b raz ił. M oreau  m ia ł p ó zm ey  czę­
s to  ż a ło w a ć , że ta k  w y c h w a la ł X ięe ia  p rz e d  Bonapar*- 
ty m .

P o d łu g  g aze t ang ie lsk ich  , L o rd a  G rey  w ezw ano  
ta k ż e  za  św iad k a  w  sp ra w ie  trz e c h  u w ięz io n y ch  A ngli­
k ó w  .—. R zecz w zg ląd em  p isem k a  N a in  l t ic u lo r  (A a -  
r z e ttr ó y k o lo r o w y  ) rc z s trz y g n io n a  b ęd z ie  w  sądzie  p r e -  
w o ta ln y m  .—. M ó w ią , że w szyscy  u rz ę d n ic y , k tó rzy  
p o d p isa li się do A k tu  d o d atk o w eg o  K o n s ty tu c y i Bona­
parte g o , b ęd ą  ta k ie  skazan i n a  u s tąp ien ie  ż t r a n c y i— . 
K ią ż e E ugeniusz  k a z a ł w y p rz ed ać  d o b ra ,  k tó re  d o tąd  
w e  F rancyi p o siad a ł.

P a r y ż , dnia cg  marca. M ó w ią ,  źc H ra b ia  P la ­
ta  s m ian o w an y  ie s t posłem  n a d z w y c z a jn y m  p rzy  d w o ­
r z e  rz y m sk im , d la  z a w a rc ia  now ego  K o n k o rd a tu  z P a ­
p ieże m  -—■ H ra b ia  C /oiseul Gcujfier m a o trzy m ać  znako­
m ite  m ie jsc e  w  m in is te ry u m  .—• D n ia  28 t. m . p rę z y -  
clow ał K ró l  w  ra d z ie  m in is tró w  .—. L a s  B uloński m a  
b y d ź  zam ien io n y  w  P a rk  ang ielsk i .— W ie lu  P ro te s ta n ­
tó w  z F ra n c y i p o łu d n io w e y  w y n o si się do  A m eryki .—* 
K a r a  śm ierc i J e n e ra ła  Travot z a m ien io n a  n a  20 la t w ię - 
z ien ia . T e ra z  n a s tąp i tak że  w p ro w ad ze n ie  spi.awy M a r-  

f sza lk a  obozow ego I i i  gaud  , k tó ry  u trz y m y w a ł był k o r-  
re sp o n d en cy ą  z w y sp ą  E lbą  .—. D w ó r m a  się ud ad z  do 
Fontainebleau , gdzie  n a  m ay  o czek iw an y  ie s t X iąź ę  N a­
s tęp ca  t ro n u  n eap o litań sk ieg o  z có rk ą  sw o ią  X iężn iczk ą  
K aroliną. M onsieur', o b ad w ay  X ią ż ę ta , iego  Synowie 
i  X ięż n a  Angouleme p rz y jm o w a ć  będą  N . F a m ilią  n ea - 
p o litań sk ą  w  Lyonie  .—. P o g ło s k a , że trż e y  u w ięz ien i 
t u  A nglicy  p rz e p ro w a d z e n i zo sta li do  C onciergerie, a 
p u łk o w n ik  Boyer do w ię z ie n ia  la F orce, ie s t bez za­
sady.

D n ia  26 t. m . N . P a n  s łu ch a ł m szy  w  p o k o iach  sw o­
ic h . K ró l Jm ć w o ln y  duż ie s t pow iększey  części od  u - 
d rę c z e ń  p o d a g ry , po k tó ry ch  ty lk o  ieszcze słabość w  
sch y len iach  k o lanow ych  p o zo sta ła . X iąz'ę Luxem burg , 
P a r  F ra n c y i ,  p rzezn aczo n y  n a  p o sła  fran cu zk ieg o  p rz y  
d w o rz e  B ra z y liy s k im , m ia ł u  K ró la  Jm ci au d y en cy ą  
p o że g n an ia  d . 2 4 1. m . *—. P rz e d  k ilką  d n iam i d aw a ł X ią -  
zę W ellington  w  P a ry żu  b a l i w ieczerzę . O b aw ian o  
s i ę , aby  n ie  c h o r c w a ł ; ia d ł  potrawkę iakąś , k tó ra  m u 
z a sz k o d z iła ; a  z tąd  ro zn ie ś li zlem yślący p o g ło sk ę , ia -  
ko b y  m ia ł bydź o tru ty m . T y m czasem  X iąż ę  p o w ró c ił 
iu ź  do zup e łn eg o  zd ro w ia  .—. W y łą c z e n i zo s ta li z listy  
cz ło n k ó w  In s ty tu tu :  P P .  G a ra t, Cambaceres,- M e r lin ,~ 
Sieyes , Roederer, A r n a u lt , Napoleon Bonaparte , L ucyań  
Bonaparte , R cgnaud  , M a r e t , M a u ry  , E tienne  , L a ka -  
n a l , Lebreton , Gregoire, M ongez, J ó z e f  Bońapartć, M oii- 
ge , C a rn o t, D avid , Castellan, Thibault i Breton .—  N ay - 
now sze lis ty  z L ondynu  d o n o s z ą , że L o rd  Liver­
pool p rz e d  trz e m a  d n iam i p r o s i ł , d la  siebie o u w o ln ie ­

n ie  z m in is te ry u m  Z  lis tam i z Rzym u  o trzy m an o  
n o tę ,  k tó rą  ta m e c z n y 'P o s e ł  X ięc ia  R e jen ta  P o r tu g a l­
skiego p o d a ł papm zk iem u  S ek re ta rzo w i s ian u  p rz e c iw  
Bulli, przez  k tó rą ,z a k c n Je z m to w  znow u p rzy w ró co n y  zo ­
s ta ł. D w ó r P o rtu g a lsk i U skarża się p rzec iw  tem u  p rz y ­
w ró cen iu  w  n a d e r  m ocnych  w y ra zac h  1 n ie  m oże d o ­
statecznie w y rą z ić  za d z iw ie n ia  sw ego z te y  p rzy czy n y .

A n g l i a .
( z  g az. berlin i hamb.) L ondyn , di ag marca\ d . 27 t.m ., 

blcoło g o dziny  u t e y  w ie c z o re m , iv n o w y m , um yśln ie  
p rzy p ó rząd zo n y m  p o jez tlz ie  , p rzy b y ł X iąż ę  R e je n t  do  
Carletonhouse , w to w a rz y s tw ie  P ; Aloomjield. T eg o ż  d n ia  
K ro lo w a  z obiem a X iężn icżk am i, có rkam i sw em i z W in d ­
sor tu  p rzyby ła . X iązę  Leopold Cobourg ciąg le w  B r ig -  
ton b aw i ; O d W czora jszego  ra n a  w  Carltcnhouse tak  
w ńelki by ł nacisk  z o d w ie d z in a m i, iż w  w ie lk iey  sali 
p rzy ięc ie  ich  odbyw ać się m usia ło  «—• X iążę  R e jen t dak 
w a ł n iż  audy en cy e  L o rd o w i K a n c le rz o w i, h ra b ie m u  
Liverpool L o rd o w i C astlertagh, etc. W c z o ra  około  6 
W ieczorem  u d a ł się X iążę  do K ró lo w e j  i b y ł u n i e y n a  
obiedzie c—; X ięź n a  Cumberland od  k ilk u  d n i n ieco  iest 
s łabą ;—* Z aślub iny  X iężn iczk i K a ro lin y  o d p ra w ią  sie 
d* 16 k w ie t. w  Carlłonhcuse: arcy  b iskup  Canterbury sp e ł­
n i  o b rząd  p o b ło g o sław ien ia  ślubu  . M ó w ią , ż e L o r d  
Castlercagh wezw any  iu ż  z o s ta ł ; do p o d an ia  X iec iu  R e ­
je n to w i p lan u , w zg lędem  now ego  m in is te r  j  11111.;—-W  go­
śc in n y m  dom u ied n y m  członki cppozycy i ośw iadczyć 
m ie li , iż  d o p ó ty  n ie  zgodzą" się 11a żadne zezw o len ia  
p ie n ię ż n e , d ep ó k i P . T ie rn e y  m in is trem  n iezo s tan ie  .—. 
X ię ż n a  W a lli i  ( m a łżo n k a  X iążęc ia  R e jen ta  n ie  m y śli)  
do  A n g lii  pow racać; N astępu iącey  w iosny  m a ona  zw ie­
dzić w yspy a rch y p elag u  g reck iego  .—. L a d y  W ilson  
m ia ła  w  B rig ion  u  X ieCia R e jen ta  au d y en cy ą  , n a d e r  
ła sk aw ą  z p o czątk u  , ale n iep o cieśzn ą  n a  k o ń c u , w zglę­
dem  losu  m ęża sw oiego N a  żądan ie  w ięcey  70 cz ło n ­
kó w  ra d y  gminnej;.,- L o rd  M ajo r z ło ży ł n a  dzień  2 2 g i 
t. im zgr< .m adzeińe ra d y . M aią  się n a rad zać  n ad  u ło ­
żeniem  p rośby  do p a rla m en tu  , w zg lędem  w oyska i w y ­
datków  pub licznych . .—. G d j  po w użnem  p o sied zen iu  
Iz b y  n iż s z e j dl i8 g o ,  w  no cy  się ro z c h o d z ili ,  w szy­
stk ie  lam py  w  bliskości p a rla m en tu  pogaszone zostały .
( k tó re  od n iedaw nego  czasu gazem  ośw iecone były  )
*—• X iążę W ellington  ie s t te ra z  w  B ru xc lli .—.Jó ze f B o­
naparte chce osią dź p o n ad  rz ek ą  ś. W aw rzyńca  w  K a­
nadzie , i za łożyć ta m  ko lon iją  fran en zk ą  ;—. W  K w e- 
beku m ia ł bydz w ie lk i p o ż a r .—.A m ery k an ie  m iędzy  je­
z io ram i hurońskilm  igórhóm  tw ie rd z ę  zbudowra l i -—. P ie r ­
w szy  raz  p ó /2eh  m ie s iąca ch , d. 31  t .  m . X iąże  R e jen t 
p rzejażdżk i u ży ł. Z aw sze ied n ak  słaby ieśt.

W  D rom m cry , h ra b s tw ie  B elfa s t, ro z ru ch y  zaszły 
S ir Th. M a itla n d , k tó ry  11a okręcie Bom bay  do  ■ Tiinetu  
i Trypolu  ie zc lz ił, i z. obydw óm a B ejam i k o rzy stn e  m ia ł 
ro z m o w y , od B eja t r  y p  o lit a  ó s ki eg o o trzy m ał w  p o d a r­
ku hva,t s tru s ia ,  etc. Z ta n n ą d  do w ysp jońskich  jeź­
d z i ł ,  d la  zaw iez ien ia  żo łdu  d la  za łog i ta m e c z n e j ;  a le  
z p rzyczyny  Cjągle pariuiącego ta m  m o ro w eg o  p o w ie­
t rz a  n ie w ysiada ł: Aa M a lty  p o w ró c ił, gdzie ścisłą k w a- 

^ ra n ta n n ę  odpraw ić  by ł p rzym uszony .
W  obu Izbach  p a r la m e n tu  B ill n a tu ra liż acy i X ią -  

żecia Sax-C oburg  iednóg łośn ie p rz y ię ty  został. W  B il­
lu  ty m  oznaczona ie s t tak że  r a n g a ,  k tó rąo X ią źę  iako  
Anghk m ieć będzie . N astępu ie  cn  za raz  po X iążę tach  
domu k ró lew sk iego  i o trzy m u ie  ty tu ł  X iąż ęc ia  Kendal. 
Jest to  d aw n y  ty tu ł  k ró le w s k i , k tó ry  n o s iła  m ałżo n k a  
Jerzego I. L ib e ry a  X ięc ia  i X ięźn iczk i ,• czyli p rzy ­
s z łe j X ięźn y  Kendal n ie  będzie b a rw y  c z e r w o n e j , iak  
X iążą t dom u ki ó lew skiego , ale b a rw y  dom u Coburg. 
Z aślub ien ie  w y so k ie j  te y  p a ry  n a s tąp i d.- 16 k w ie tn ia  
w  p a łacu  R e jen ta .

R ozszerzo n o  tu  p o g ło sk ę , iak o b y  Bonaparte chc ia ł 
dośw iadczyć :' iak  czuyuym  ie s t żo łn ie rz  angielski, w  w y ­
p e łn ien iu  sw ey  p o w in n o ści. Bonaparte m ia ł p rzey ść  
d a ley  za oznaczony sobie obręb , a żo łn ierz  stó iący  n a  
s traży  , •‘-spostrzegłszy t o ,  n a ty c h m ia s t, gdy się B o n a­
p a r te  p o w racać  w z b ra n ia ł , do  n iego  strze lił, ’.tym cza­
sem  o s ta tn ie  lis ty  1 w yspy  ś,. H eleny  nic o tć m  n ie  n a -  
m ien ia ią .’



G a z e t y  nasze  z a w i e r a i ą  na s tępu jący  w y c ią g  z l i s tu ,  
k t ó r y  m i a ł  b y d ź  p i s a n y  od X i e c i a  W elling tona  d o K r ó -  
l a  f rancr.zkiego : „  P ozw oW eś m i W . K .M ., ażebym  się do 
mego udawał w okolicznościach , na uwagę Jego zasługu-  
iacych. N ie  ma w a żn ie jszych  nad te f  w których się teraz^ 
znaydu iem y. Europa zostaie teraz w  pokeiu  , na słowie i  
odpowiedzialności m o iey , ale dosyć iest iednego ty lko  sło­
wa , aby  i w a  bezczynności U y  poruszyć. S tew o to w yrze­
czone. bedzie , h a li  tegość w  rządzie  m e  nastąpi. P o lo y  
tego kraiu zaw isł ieuynie od obecności w oysk sprzynnerzc- 
jireh ; oddalenie się ich byleby hasłem do nowego nieuni­
knionego wstrząśnięcia.- h  iększość l/itrc -R o ja H styczn a  
w  obu J z ła c h  u irzym ule poróżnienia i n itu j oust. Tl c A. 
M ość n w zeszN yd z  g en m ym , -&*■ źródło Lcyw iększego  złe­
go znayduie się we wu.Si.ym tego po łc iu . “

D n i a  :2<i t -m .  ni t e n t  l i z e s i e r i e  z iemi  d a ł o s i ę u -  
c zuć  w  L in c o ln  i ch.  b e a c l i , c o u z r o k i c m  i e s t  zdhr ze -  
n i t r a - w  sing  ii. ' iV• z.:.;-i:. r  j i.t ic s! ep łen ie ic tsney  

• sali,  V, J\;ci::.fiejdwyU-^g- Ą\iąńz có  obi ;rva  ze wszys i -  
ł  i t  m i  lud- mi  z k i ś ę i c ł a .  >V J d h j  i m n y t ł i  n i ey sca d i  
-mc cno isążkęózone Żęsiały kościoły i u a - t  gnrf.ti 3 p u ­
bl iczne .  11 ’* ' J' . .

p u m a  p u b l i c z n e  Ł o ń d y j u k i e  o s k n r ż a i a  iznafco-
,-3lvt\a*l) • U r z ę d n i k ó w  Angielskich-; -ó w p r n w ą d z c i ń e  do 
t f h i v t i i  b a r d z o  wiel e  k o t ó n e k  E n / x . l  k it n » i e u w a -  
łsj iych n t a t e r y i  i ‘p o r c e i a r y  b e z  o j  ł a t y  cła.
rrd  L-__ i__.

Z  F a rm y  donoszą  p o d  d n i e m  i 4 m a r c a , c o  nas t ę-  
p i l i c : Dr/i a 'w czcrayszógo po  p o ł u d n i u  p rz y ie ćh a ł  tu, -  
W iednia  H r a b i a  M a g a w ly  C era ti, M in .s t e r  N . A r c y - X i ę -  
żney M a r y i L u d w ik i , czc igodney I tan i  n aszey  , i  p o -   ̂
tw i e r d z i ł  n a m  tę  p o ż ą d a n ą  w iad o m o ść  , ze ieszcze p r z e d  
k o ń c e m  legią mies i ąca  uszczęś l iwi  nas  p rz y b y c iem  swo -  
ióm.  N .  K i c z u a  o ś w i a d c z y ł a , | z  ińe.. t h ę e  bydź riro.,-* 
czyście*przyymow a n ą ,  I  że życzy sobie , aby p r z e z n a -  
c z e n e b a  pr z y ię ći e  I ćy  Sum m y ' n a  w spa rc ie  ubogich  d- 
b róconcmi  by ły  —  AYedług u r z ę d o w e g o  ogłoszenia ,  c l

rs
' 'A  tr s- T R Y A.

Z  Wuefnta  o "; 5-- k u  i t in  a. W e d ł u g  wiadepmo- 
’ść i  z_ W e r o n y  p o d  d. 5 0  m a r c a ,  p o l e p s z y ł  >i |  tak  
z n a c z n i e  s t a n  z d r o w i a  łN C e s a r z o w e y  , iż .wszyst ­
k i c h  s e r c a  p o w z i ę ł y  n a d z ie ig  , że g r o ź n e  n i e b e z -  
.piecz* ń s t w o  c K - t o b y  p r z e s z ł o  iuż  p o  nayw ięksyey 
r ż ę s c i .  O  g o d z  7nrev w i e c z o r e m  o g ł o s z o n o  n a s t ę -  
p m a r y  .buulh-tyn : „  D z i e ń  d z i s i e y s ż y  j  r z e m i n ą ł  t ak  
d o b r z e  , ze  ]N C e s a r z o w  a spać  na w e t  m o g ł a  p r z e z  
d w ie  g o d z i n y .  Z d a i e  się w i ę c ,  iż n i e b e z p i e c z n a  

l e b o r ó b a  u s t a w a ć  z a c z y n a  , i m o ż n a  mice  n a d z i e ­
lę , z e  I \ .  P a n i  p o ż ą d a n e  o d z y s k a  z d r o w i e .

ryci t n ą  j j- j -  7 -
stall i  . - D a m ą  h o n o r o w ą  N . P a n i  iejń H r  ab in a  Sca iam -
j i  z d e m u  B a r o n o w a  A'tontjrav.lt ; K a w a l e r e m  h o n o ­
r o w y m  p o ln y  M a r s z a l e k - P o r u c z n i k  H r a b i a  N eip p erg \  

’Y b . B z a m b e l a r t m  H ra b io  Si t  fan S a w tą lP ,  V f .  K o n i u r  
sź * m ' M a r g i  ab ia  K az im ier z  M iiilu p i Seiagna  , a W ć M ; -  
s i r z t m  o b rz ę d o w y m  H r a b i a  śhiguissclo ePAitoc. Oprócz  
lego m i a n o w a ł a  ł \ .  P a r i  1A D a m  p a ł a c o w y c h ,  lectnę 
k a n n e  t w o r u ,  12' Sz; n .bci r i .ćw’ eA ,  ^

Barba i  y y c z j k t w i e  łaczyiu.ąą n a p a s tc w u c  (ki  e c .Ki 
p o c z to w o ,  w y s y ła n e  z k i a i u  F io n crd slieg o  i Genui do 
S a r d y n ii j  pod p o z o n  m ,  i z  t w e . okiocik ,  m c  m a ią  p r a ­
w a  w y w ie sz an ia  e r g  i .‘k i t y  lanc . e i y  , 00  czego dla
bez 1 i cez cm i  w a j w o k  g o ‘ pozw ole n ie  < i 173 rr ały.  Spo­
d z i e w a m  się', iż po ło żo n a  b ęd z ie  t a n *  H m  m e p o k o -  
i c m  t r i  s zk o d l iw y m  c a ł t r  u  l-apcftoAi kra iow Sar -  
d y r s k i t h  — • 'Do G t ń a ś ż ą w i h ą ł  d.  b. m l u c a  bryg z w y -  
spy M a lty  , p od  spraw ą ' K a j . - i t a n a D t r f n g r a l d ó r y t a i ^  
cl rn ió1! ze okroi  iego r t w ' d o w a l a  iedi .a  s z e b e k l  B u-  
neta i . ska , i że idy D ó w ó d z c a  żą d a ł  od ni i  gó s r m m y  
p leń ieżney i óbsEtdł  sio z n i m . h a y m e p r z y / w o j ć i e y ,  l u ­
bo o k r ę t ' l e g o  m i a ł  b a n d e r o  angielską.  D o n i e s i o n o I q  
A d iń i i a ło w l  H o r d o w i  Eccnicuth, B G y  pOinsci s,ę obel­
gi , w y r z ąd z o ri e y b a n d e rze  A ug iehk iey .  l . o r d  l en  w y -  
p l y n a ł  ińż  z pefitu G e n u e ń s k i e g o ' —  'W ed łu g  d o n ie ­
s ień  z F z y n  u.,'. an i t c h a i  om zostało  z r o z k a z u  I -ap icza  
' sadowe postęp: P a n i c z  go dnym i  nagany  K a rd y ^
l i  ais ni l  i B u o h c W n y i n i , i  za p loc zę tów ano  a l t a  1yczą- 
"cti Sie tego p rz odn i io tu .  P a p ież  z a p rze s ta ł  na p rz e s ła ­
niu. ’ l i s tów apcś tc l rk ich  do k d k u r a s f n  w i n o w a y c ó w ,

_ •, T — . b#,ri i n łlim 11 fi O —

W  Ł O o I! Y.
G a z e t a  D iario Rom ano  pod .23 .marca  z R z y m td o -  

j iosi  o m i ą n t  yv a m u  k a i d y i . ą ł a  Learcu na i .i-iicyuszu p a -  
p i ezk i tg o  tio h  ichnia. > (  d łu g  teyze  g a z e t y ,  l r a b i a  
f i l i e r , s zŁ m b ę ik n  Cesarza  a u s t i y a c k i e g o , p rzy b y ł  do 
J .z y n iu  d.  1S t.  m.  w  n a d z w y czaynt.pt  poselstw ie  c d M o r  
r a r c h y  s w i g o ,  a o m a  1 as iopiuącogo , p rz ez  p o s ł a  a u -  
stiy aoki< go -j rzy d w o r z e  pa]>iczł.im p i t  z e r ,R w a n y  b y ł  
K a r d y n a ł o w i  h e k r e t a r z t w i  . S i a n u ,  d n i a  zaś 2 i g o  miał  
cr .ciyencyą u Oyca\  ś . , k t ó ry  go z odznaezaiącą  się p rz y­
j ą ł  łm baw ośot ą  B cd łu g  donies ień  z M cayclanu , L o -  
wódz oa  w cysk  ć .k .  w  l u n i e  n i y i  , H r  . h t i l r a ,  z J) tre­
n y  t a m .p r z y b y ł .  " Bąs eł  k t s a r z a  Jog< mcści  W szc cl. K os -  
&y v i .m in i s t e r  -pełnomocny p rzy d w o r z e  t ę s a s s k o - au -  
s l ry ack im  , H r a b i a  S la d c lh erg  , do  W erony  wy jcp ba ły  
p o s e ł  B r y t a n i i  V* . I - c v d S te w a r t , p ie iw ioy nieco iL-Me-
dy.oiar.u do  ł ' 1-orer.cyi- wyrcchą}..

\ v  F a n n ie  d. i o m a r c a  w y sz ło  ogłoszeme ze s t ro­
n y  C es a r z a  J n  ci Łustiyaękiego , iż ust aie l izątl  ty 11 cza­
sowy X i ę z iw  L a u r y  , l  '.aeencyi i C u a sta lli. , pi zez C e-  
.sz.rz.a dmę'i w  m ies iącu  kwietiwu. r< k u  pi zeszłego p i z y -  
i c t y ,  i  że t e ż  r z ą d y  Cesarz  J m ć  p o w r a c a  w ięce  Arcy-  
K i ę ż n y ,  M a iy i  L iu .n .k i , Kięz i .y  P a r m y ,  ecl.  K i ę ż n a  
J e y m ć ś ć  m i a n o w a ł a  M a r g r n b in ią  l  ir t ll i  z clon.u M alas— 
p in e  , i m a r g r ab in i ą  1 a v h tz z i  z d o m u  1 a ila v ic iu i, £A, t_  
m i  Damami.paiaco.w t i n i ; margi  ab i tgo  1 erelli i H i  ab ie-  
go  ke i c yn c 1 1 a i  oeeli , swoul i i  szembeł łonan- i  2?,. i 
n y  rzedzaiąćycb dni  m a rc a  w iel e  w o z o w  1 c k w i p ą ż t w  
A rc y  X io żn y  M a ry i lu d u  i i i  -do F a rm y  przyszło .

‘ Vt nocy z d n a  16 z... men, w y b u c h n ą ł  g w a ł t o w n y  
jt.ożar w  l  rust/d: w. dt i ifoy K a r y n t y i ,  który- w  k io i ce  
55  domóww pot ł.  łonął .  k i  ay du iąc e  się w t e n c z a s  w  H m  
m ieśc ie  e k w ip a r e  dw o rsk ie  p o d n iż iu ą c o y  Arcy Xiez i  y  
M a ry i L u d w ik i , z nayw i.ększtgo luebeśp ipczeńs iwa,  bez 
szkody u r a t o w a n e  zostały'. .

D r a b i a  G e tta p  c< ly  w a c ,gle k w a r a n t a n n ę  \v J u ­
konie. k . ‘ pielgizM,,  o '.■.ieiiii śyyi.ętey , z n a y d u ie s i ę  
o  d opieką  K r ó l a  Firn  yn L u cy  an Ę  cna parte  , w y ­
p ro w a d z i ł  sic z swe a r o M / i . ą ,  tio dó b r  M effinclla  p e d  
L rai cc l i , obce t a m  os iąść ,  a  dla b ra k u  g o t o w i z n y ,  
m a  za mia r  ^przeciąć p . ęk n y  posąg lu in erw y.

oddalać  ich pod: sad  w I n  j e g o  s t  m nicn ia .  I n n i  u d a -  
- 'Ł ,. ... l!oc!v.tr się -na sztor ew.

W  I f  P A  ś i f l P I  E N Y ■

(  z p n z e t t j  iL'-itesępou<jenter IJ r .it ib u rsk if  
W y s p a  ś. l l i i i n y  (  pi=^<* p e w n a  D a m a  na w y sp ie  

t o y  b ę d a c a  p o d  d n i e m  6 s t y c z n i a )  ma wiele p i ę k ,  
n y c h  p o c i ą g a j ą c y c h  o.k< lic.  Gol p r z y b y c i a  t u  B o­
n o  p m  te g o  , m i e w a m y :  c z ę s t o  bal e  i i n n e  u r o c z y ­
s to ś c i .  U c z t a ,  k t ó r ą  w e  z o r a  hółkt>wnik . e c h n  A n ­
gie lski  p o d  no ml  ort; mi  d a w a ł ,  k o sz tow a ła .  2 5 0  f. s. 
B o n a p a rte  ma z w y c z a y  , d o t y k a ć  uszu  w s z y s t k i e  fi 
m ę z c z y z n  , z  k t ó r e m i  r o z m a w i a  t eź ł i  m u  c o  przyc­
i e m n e g o  m ó w i ą .  P r e z e n t o w a n a  b y ł a m  E a n a p ,l i te ­
m u  w t e d y  w łaśn ie  , k i ed y  się p r z e c h a d z a ł  p o  o g r o ­
dzie  ze  s w o im i  j e n e r a ł a m i ,  k t ó r z y  w s z y s c y  k ape -  
l u ' z e  r o d  j  a c l a  t r z y m a l i .  P r o s i ł  m n i e ,  a b y m  z a ­
śp iew a ła  1 a r y ą  włoska ,  W y z n a i ę  , ze  b y ł a m  się m e -  
co  z mię  w a ła  , w idzą c  za m o i e m  k r z e s ł e m  d a w n i e j ­
sze go  w ł a d z r ę  ś w i a t a ,  a t e r a z  w ięźnia  s t a n u .  D n i a  
2 s t y c z n i a  b y ł a m  u n i e g o  na o b i e d z i e .  U dy-oru  
w  L  i : i '  o (i z ach o W nie się n a y w ię k s ż a  e t y k i e t ą .  
W s z y s c y  M a r s z a ł k o w i e  i o s o b y  i ego  o r s z a k u  z a c h o - . 
w y w a l i  z r i a y e ł ę b t z e m  u s z a n o w a n i e m  m i l c z e n i e .  . Ja 
r o z m a w i a ł a m  cm g le  z N .  P a t e m ,  c o  w s z y s t k i c h  
m o c n o  .zad z iw i ło '  S r e ł r o  i eg o  s t o ł o w e  r e s t -n ad e r  

■ lyażda porcella.nciw a i i l i żan k ą  k o s z t u j e
n a y ń  niey;  25 f- s. .  P r z y o z d o b i o n e  o n e  są w idok a*  
m i  h. f t p  tu  , e t c .  e t c .  M i a s t o  I r , r y ż  o f i a r o w a ł o  m u  
w p o d a r k u  t e n  st r *  is. M u s ia ł am  z n im g r a ć  w T? ic - 
j , r c  J e s t  on  b a r d z o  ż y w y  1 p o d c z a s  g r y  śpiewa.  
O d  s w e g o  s t o ł u  pos ła ł  dla p e w n e y  P a n n y  c u k r ó w ,  
k t ó r y c h ” i dla mi iie o ł i a ro w  a ł . . L a s C a so s  m ó w - ł  mi  
p ó ź n i ó y  , że  d ą w n ic y  K r ó l o w e  n a w e t  n igdy  o d  m eg o  
p o d o b n y c h  g r z e c z n o ś c i  n ie  o d b i e r a ł y  , 1 z e  czasa­
mi  p o  7 K r ó l ó w  i X i ą ż ą t  o c z e k i w a ł o  w p r z e d p o ­
k o ju  p r z y p u s z c z e n i a  na  a u d y e n c y ą  , b e z  l e y  o t r z y ­

mania .  i.

Dozwala sic drukować: zA  JN tetnezewski F. Członek. A . b. -  w B r u k a n a
XX." k it  drętw.
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D O D A T E K  D O  G A Z E T Y  # K U R  Y E  R A  L I T E W S K I E G O  N r o  3 0 ;

•z E x c e r p t  p r o c e s u  z P r o t o k u ł u  P o t o c z n e g o  Kancel l aryi  Z iemskicy p o w i a t u  'Siei iskiego w  rol-u nśn i ey szy m tysią© 
ośmset.  s z e s L t y m  mie a iąca  marca dnia p i ę t n a s t e g o  zapisanego i t e g o *  ro k u  3 - m ie s ią ca po d  p ie cz ęc ią  U r z ę d o w ą  Z . e m . k ą
P o w i a t u  S ieńsk ieeo  s t r o n ie  p o t r z e b u ią c e y  ie st  w y d a ń .  • .. .  .

B o k u  t y s i ą c  c s mse t  szesnas tego  miesiąca  marca dn ia  p ię tn as te go  P r o c e s  Imien iem W i e l m oż n y c h  Jmsc P « o w  A d a ­
ma C h o r ą ż e g o  P t t u  S i e l s k ie g o  i Mikołaja D e p u t a t a  z P o w i a t u  S ieńsk iego  do :Dworz*n,kiego  zebra jna  G u b e c o n  Mohi -  
J e w ^ i e y  B r ! c i  ro d z o n y c h  C i e c h a n o w ie c k ic h  na Wielmożnego  JPana Jana Tomasza  b t e t G e w ą c z a  P o ru c z n ik a  G w a r d y t  
W ó y s k  P o i ,k i c h  p r z e c i w  zan ie s io nem u roku  t y s i ą c  o śmse t  szesnas tego miesiąca  J a n u ar y ,  d z i ew ię tn as t eg o  d ,na  Jego M»- 
v Z  u,  z o b j - ś n i L i e m  sp r aw y  w tym składzie:  fż co ze sz ły  K r y . z t o f  S t e t k i e w i c z  p o i ą w s z y  w za.uęsc  e Joannę H ra -  
b S  K ra s i ń sk ą  w ie lka  summę w  Do m Ś t e t k i e w i c z o w  w n o s z ą c ą ;  , zapisami od męża sw eg o  ca ły  ma-ą tek  S t e k e -  
W ic z ow  V, P> ż ' u  ki i Kan ie  w maiąoy w sobie d u s z  r e w i z y i n y c h  męskich t r z y s t a  c z t e r d z , e s c , e  r e d n a , ,ze w s z y s t k . e -  
mi p r z y ha też fi oś e i a mi u b ez p ie cz en ie  Łey summy razem i d o ż y w o c ie  ma iącą  sp ło d z iw sz y  z n ią  Synów c z t e r e c h  Jg na ce -  
go ,  * Miko!? ja, Jozefa ta,  Tadeusza  Ś t e t k i e w i c z o w  -  C ó r e k  t r z y

■ S i S ^ I w : !  ^ o S S e  c ^ ^ ł y  ma ją tek  S t e t k i e w i c z o w s k .  P eź e n k ,  i Ra ,
r  i e w z e w s z y s t k j e m i p  r  z!? n ale ż ; o st i a iii i , i in t r a t  a mi z t e g o ż  maiątku  p r z y c h o d z ą c e m u  objęła: ,  a j a k o  wielki  w  Dom 
S U t k i e w i c z o w s k i  w n io s e k  na P o ź e o k a c h  i K a n ie w ie  -ubezp iec zon y  — m e m n i e y  l e szcze i na p r oc e n t  syn summy u Ka 
a t e l anowev  O - i  if , k i e y  siedm  ty s ięc y  Talarów  B itych  m a i ą e -  N a  c o n t o  k t ó r y c h  summ zapozyczy  b  u N i e m . r y  la la -» >rr7 d?i i c z e f f O  za opisami  bs ta Panią  ( jesiiby w  r.errałrae nie j - ,, •
w roku t y s i ą c  s i ed mse t  c z t e r d z i e s t y ™  . M a t k i 7 o a » n y  z K r a T Ł m h ^ t e t k i e w i c z o -

w‘ev c a C  mliąteyk ze w s z e l l f r u c h ó r n o ś c i ą ^ o s p o d a r s k ą .  i cokolwiek 'nazywało ^
na mied ź  koni  bvd la  o o i a z d v .  & c  — W  rzą d  O p i e k u ń s k l  obją ł  — W  c i ą g u  Ktorey U p ie k ł  l iKządu nad ma-
* » •  -W ..K A W ’ .V  doy V n , o . , ™ , .  ci5ii« »
MV(, jp  w i ę k s z e  i c s z c z e  n i c  o p ł a c e n i e m  p r o c e n t ó w  l z a c i ą g a n i e m  p r z e z  s-ieu . srr j j  i  d  ; • z.

kwi . j . y  a ?  U - m o  K . u n n i i e  M n O - w i e n m y  S U y l t c i t l w t a w l l -

rkiemu T r la ró w  B ituch  v irc se t   Jozeffatowi S te tk ie wi czowi  Talarów  B itych  psm oziesiąt —  l dzielnie temu-z t z . r
to n a c h  z ł łc h  s z tu k  dw udzieści e p iec -  F ra n c i s z k a n o m  S ieńsk im Talarów B itych  tr z y s ta  trzynaście  —  Woydz- iewiozo-

t e y ż .  W o y  d z i e w ic z o  w , ,  M c  M M c h
B ita ch  sto  oimOziestat -  Bazyl ianom Pustyl isfeim T alarów  B itych  b i e ś c i e  u l i a c e ^ W o t o t  c z t -
tych  d w o i c i e -  Z i e n k i e w i c z o w i  T alar oW B itych  s t o -  A n to n ie w i c z ó w !  z łłc h  VoL̂ tc. \ J j ' ^  J e n  acego
ta onuc h ~Uch s t o —- A e d y  M i k o ł a y  S t e t k i e w i c z  dow iedz ia ł  ę.ię' o z a c i ąg a ny ch  d ługa ch  i majątek rządem Jgnacego

S t e t k i e w i c z a  u p a d a ją c y  —  P r z y ja c ió ł  u ż y ł  l l d z o i T ^ ^ n k r ^ ę p ^ T f c ,  -a p rz y  5obie° K a n ie w

u t 7 7 y n u n ą c  WW ^ k ^ ą ^ i e d m ^ o z G r d z m ’t y -  F e b ^ s r y i  d w u d z ie s t e g o
od  Kasz te ł amc wey  O ^ s k i e y  summy Mac ie rzys te* -  Talarów  B itych  s i fd n t  W  B S c i ^ S d i  J b z l s
r z y s t e ,  mianowicie  Ś t . r o a t y  Ch os ła w sk ie g o  C i e c h a n o w ie c k ie g o  m u ł  zaspoko ić ,  i f
f i t ! , ,  i T a de us za  p o d  ró wn y  dz ia ł  w sz e lk ą  rucho mość ,  to  j e s t  k l e y n o t ł *  s r eb ro ,  c y n .  m u d ż  koni ,
w s z e l k ą  a p a r e n c y ą  s t o ł o w ą  w e d l e  r e g e s t r u  p o d p i s a n e g o  aniął z ł o z y c , ' . t u " ' y . ;  fckl a d o s t r z e e ł i z y  j e az cz e  , 
o b j ą ł ,  miał p o d ać  u p e w n i ł  — P o w o d e m  -czego,  S t a r o s t a  Ci iosławski  A n  om j ■ ’Utuch siedm  tysięcy  za P rawem'  za- 
źe  Ju na cy  S fe t  k i e w io z  u-zys' iiawazy ' summę od K a sz te l a n o w e j  ‘Og' ihs^iejf  ,at?7t)~ £ v d an v m  r u e c f i ^  odd^wae^ t o z -
s t a w n y m  na Poźer jki  i Kaniew cd  Matki  jego Joanny z ^
w i o ą ł  p r o c e d e r  ze w s z y s tk le m l ’ S t e t k i e w i ę z a m i  ^ s a t y j i Ł k o y ą  P r  w T t v b :  G ł l c o  W  X ię . , t w a  J^l tewsku-ge.
cy Talarów  B itych  , p r o c e n t ó w  od o i e y  ^ a  Wszystkie lata za leg łych  A r * j l  A » d  J l g b .  w  ty c h  ,le « e c h ,
A  c i ą g n ą c  rok  po  r o k u  p r o c e d e r  p r z e z  t r z y  lata — *  * ,dni3’_  d r u | i  t y s i ą c  ai edmset  c z t e r d z i e s t e g o  dzie-
p i e r w s z y .  t y s i ą c  s i e d m s e f  c z t e r d z i e s t e g o  csmego> Msc a  p br a  w  »  f i e d ,„naSt e e o  d n i a —  z .p rzysądzen iem
w i ą f e g o  Marca  i e d y u a s t e g o  -  t r zeć ,  t y s i ą c  a i e d m ^ t  u z y s b i ł  Dekrc ta  -  A
w o n y c h  summy Talarów  B itych  dw unastu  tys ięcy  i zJlch Po.sktch  S t e t k i e w i c z  i w Im ien iu
g d y  zs t ako wem i  D e k r e t a m ń  T ry b u n a l s k i em i ,  o b ię c ia  P o ż e n e k  t B  ^  N i e m V o w  C i e c h a n o w i e c c y  za zapozwa-
w s z y a t k i c h  Brac i  n i e d o p u s c i ł .  — S ta r o s t o w ie  U h o s .a w s c y  A n t o n i ,  ^  c .v „ 3nj eWa   C z w a r t y  D e k r e t  T r y -
ini o kontra w e c c y ą  i o wynik łe  nowe Expensa* orsz -o lnekwitacyą ° , °  ' '  Tadeuszem 'Śteti ieW tezami oczew>sty 
buna l .k i  z Aproba tą  p ie rwszych  t r z e c h  D ekr e tó w  — z Mikołajem, Joza » , . Kań!ewa ze wszyst-kiemi przyna leżno-
uznawaiący we wszys t k im ,  ka tysfakcyą  i rawu •^8f*8W" e™o’; 1 i e ‘ m8ią c ego bez obwieszczenia -quovis -Captato
ściami, jak Pr aw o zastawne  obeymuje przez  U rzą d  ad Ł ib i t u m  uaye  s' f ; ™ 8e' ą ° ^ k w ł t a c y „ p rz eznacza,acym -  a z 1- 
t empore ,  poki  obję to me  będz ie ,  m e  uwazaiąc na zadae .«* « d M ' c ifV A p p ro b u ią c y  wszystkie  Dekreta  t( oprócz  
gnącym Ste tk i ewiczem jako I c z w a r t y  raz.  mestawaiącyim_ . Ł j )J cić  1 tia wszys tkich  Braci  i  onym wskaza-
T a la ró w  B i ty c h  d w u n a s tu  t y s i ę c y , i z ł t c h  Polskich t r z y  ty s ią c e  trzy^ - ■ rus iace  zasądzający.  —  M.ędzy zaś
m y c h )  jeszcze na Ignacym S te tk ie w ic zu  n o w y c h  e s p e m y  *ł ł l  h Polskich Bwa■ H  i iya  Pożenek i Kimiewa,
•Brać ma Jgnacym , Mikoła jem,  Jozeffatem , Tadeuszem,  S te tk ie  wuzam p ; „ r ilanovvieckim roku tys iąc  aiedmset piędz i? - 
nienaruszsiąc obięcia , i ppssesyi t y c h ż e  Dóbr  Starostom j j ozeffata , Tadeusza,  Śtetkiewiczow na J -
siąc p ie rwszego Feb ruarv i  dwodziestego  dnia uznawaiący  '  . 1 ’ , ,•   y a k tórym Dekretem czwar tym
g ną cy m S t e t k i e w i c z u  z łlc h  Polskich sześćdziesią t tys ięcy  za są d i s i ą cy  , uzy.  p i ą t e g o  dn i a  P o ź e n k i  — w t y r e -
w y ż  w s p o m n i o n y m  T ryb un a l sk i m,  roku t y s i ą c  s i e dm se t  p ię d z i e s i ą t  *"* w v j a d n a t ,  a C i e c h a n o w i e c c y
ż e  roku  p r z e z  p r z y c z y n ę ,  że  I g n a c y  S te tk i e w ic z ^  r u m sc y ą  sobie z -o '  8 j an ;e Kafliewa ze  ivszystkiemi  p rz yn a le -  
c z y n i ą c  p o w o l n o ś ć  na o ną  zgodzi l i  s ię ,  marca  d jwodzies t ego  osmęgo P  N emi<ie C o n t ra d i ce nd e ,  o w sz e m  za do-
żi lościami  do  t y c h  d w ó c h  F o l w a r k ó w  w W o i e w o d z s t w i e ,  W i te b s k im  ą ■ ■ . Sedz iego  G r o d z k i e g o  Woiewódz . s twa
b r o w o l n y m  zezwolen iem w s z y s tk ic h  Ś t e t k i e w i c z o w  p r z e z  Laz imie rza i ane S t a ro s to m Chos ławsk im C i e c b a n o w i e -
M ś c i s ł a w s k ie g o ,  jako l i s ty p o d a w c z e  i i n w e n t a r z e  t y m ż e  Jy ęz>ńarftm p T - d e u s z  S t e t k i e w i c z o w i e  -ad satistact ioneirt
ck im w y d a n e  p oś w ia dc z a j ą ,  u iśc i ło  się.  P o  nas taniu t ego .  w .y oze r o jm F e b r u a r y !  d w ó d z i e s t e g o  dnia za sz ły

. .  3  r  j  J . H ,  m o d z i e s i a t  o i e r w s z e g °  r o a u  y . , , ........

■w w y p ro w a d z e n in  e x a y w i z y i ,  .»uu»v0w • — r -  . » cześc i  z PożeneK 3 mauiewa ,
skich Ciechanowieckich ,  umuwll l  s,ę o wyprzedaż  08 J tf,ecI"®s° d dnia -  P ra w o  w i e c z y s t e  przedazne Staro-
jakoż w roku tv s ia c  aiedmset piędziesiatym t rzecim oktobra  Manifestami i Dekretami o b ję ty c h ,
storn Ohosławskim Ciechanowieckim z przelewem wszystkich  P” ^ 1* \ wszejkich mobilow na częsc onym
z  Opieki  wynika iących  in t r a t  Pcźenskioh  ^Ka nie ws kich i ,  fcłeyn Q  T a iarow B i ty c h  s iedm  ty s ię c y  na kredy-
przychodzących  suram Macierzys tych  mianowicie u Kasztelano y  g. - S te tk iewiczu  poszukiwania.  — T dalsze
cie będąoycb przez  Ignacego S t e tk i ew iczu  pozyskanych , ™ ^ '  dali -  Z o s t a w sz y  t e d y  d wóch częśc i
pre tonV*  obszernie w Prawie  w ieczys ty m prz-daznym Aktorami;  w moc których Praw
niaiętnośoiow Pożenek  i Kamewa Starostwie Chosławscy Cl  ̂ ^  teTOU b ę d ą c  p o c i ą g a n y  za Ignacego btetkie-
we wszelkich pre t ensya ch  do Ignacego S tetk iewicza  us^osi u2YSj,'aJi ,v yoku tysiąc siedmset piędz iesiątym p ią tym marc
wicza do op ła ty  d ługów — Między  Krcdytorsmi rozpwwuiącc ®V , j waruiacy secur i ta tem possesyi maię tnos . iow
szós tego dnia D ek re t  w Trblle.  S l a ro s to w ie  C l i o s ł a w s c y c z y n i o n y c h .  -  I  zasądza ,ący  na Jgnacym 
P i ź - n e k  i Kanie via ab Omnibus I m p e t i t m  e ,, 0 .e n " 9Upra  hyereditatem części  jemu przy s łuchuiącey się » 
S te tk iewiczu  z ł ł c h  Polskich t r z y d z t e s c i e  d z ie w ię ć  ty s ięcy  ^ L a _  ]ako l ist  po jeżdzy  w roku t y « ą o  siedmset  p ę- 
k tó rym Dekretem ad hmredi ts tem sprowadzona zostaU A dy Kredytorowie  po nabyciu s i lmey
dziftsiątyni p ią tym miesiąca Augusta ośmnastc^o nia p s , oroW ieco  procederami , Starostowie Choątawscy ^  e 
ciskać w pre tensyach  do Ignacego S te tk iewicza ,  i A nt ece”  ,  3 eSXp e UM procederowe pomnaia iące  się,  a s t ą d  ut ra t*
wieccy  niemogąc się onym oprzeć i p r zewrd u ią c  cora
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n r e f e n s i - i  d o  F o ż e n e K  1 n a n i e w s ,  m i a n o w i c i e  m r y i w w ,  — - “ - r   j  ~j  - * o n y m

T a la ró w 'B i ty ch  dwa tys iące  c z te ry s ta  -  C h l e w i s k i e m u  d ł u g u  Jo an ny  z K r a s i c k i c h  S ; t e t k ie w ic zo w e y  Matk i  Jcbm o-
V *"* '  ■ ri ł. : -4 ,--------- ■'"* I i ł . i m
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Jg r  
J e r
•ła iow i “S te t  k i e w i c z o w i  Talarów Hitucti cz terys ta  szescciztesiąo 31.10. u i u » » i . . . . u  . u «, / .yW    T
w f c z o w i  T a l a r ó w  Bitych  d z i e w i ę d z i e s i ą t  p ięć  $ to: Wo y nó m Czerwonych z ł łch  s t o -  U dz i e l n ie  s r e b r e m  temużys tfcf t  
lu r e n c u i  Ruskiey o ś m s e t -  ó to :  A n t o n i e w i c z o w i . arf«A Polskich t r z y  tys iące  -  7 mo: Ja k o wi ck ie m u T a l a r o w B  tych

Dnia k o n w i k c y e  d o p r o w a d z a ć ,  a nie c h c ą c  w y e x p o s s e s y o n o  . ^
t e n s y o m  K r e d y t o r o w ,  o b j ę c i e m  każdemu ad p r o p o r t i o n e m  summ , p r z y m u s z o n y m  Został ,  w n ik a , ąc  w  w id o c z n ą  * * » t $  
m d X  p r ze z  po mn oż en i e  \ a  konwikeyami  :P « » e * * ó . » ; ,  k o m b in o w a ć  się —  Jakoż Ł y c z k o w s k i e m u  za p o s r z e d n i c t w e m  
ó r J n a c i J Ł k i m  d ł u g u  K ry sz to fa  S t e t k i e w i c z a  Talarów B i tycn  sto  d z ie w ię d z ie s ią ts z e s c  z ł łch  Polskich c z te ry  —  But -  
w  i ło w-s ki emu Krzyszto- ł fs  S t e tk i e w ic z a  z ł łc h  Polskich sześć tys ięcy  s to  sześćdziesią t —  S z c z y t ó w ,  za K rz y s z t o f f a  
S t e t k i e w i c z a  z ł łc h  Polskich dz ies ięć  ty s ięc y  — D ł u g i  oso b i s t e  J g n a c e g o  S t e t k i e w i c z a  za O b  l igami od t e g o ż  imvi  
Joz e f f a t ow i  St  e t  k i e w i c z o w i  Czerwonych z ł łch  dwadiieście p i ę ć —  sdo:  F ra nc i sz kan om  S iensk im T a la ró w  B i ty c h  sto 
trzynaście  ątioS W o y d z i e w l c z o w e y  la la ro W  B itych  Pięćset —  Teyze  W o y d z i e  wicz o  w e y  ud z ie ln ie  z ł łch  Polskich pięc- 
sćr —. A' 0- Musn ick iemu Talarów  B itych  sto ośm -ziesiąt pjto: Bazyl i anom P u s ty n s k im  Talarów B i ty c h  dwieście dWa- 
S S r f n l d t f c  B o r o d i i « o m  ta la r ó w  B itych  dwieście 7 mo: ^ Z ie n k o w ic z o w i  Talarów B itych  sto -  K tó r e  tu  d ł u g ,  w a,e-  
d m , u nume rach  w y s z c z e g ó l n i o n e  os ob i s t e  samego Jgnacego S t e t k i e w i c z a ,  jako  p r z e z  c n e g o  z a c ą g n , o n e  Ma, e usŁ W a ń ­
k o w i c z  o p ł a c i w s z y ,  p r z e l e w y  z ca łym p r o c e d e r e m  o d  w s z y s t k i c h  w y z  w s p o m n i o n y c h  do uzyskan ia  na Jgc&p.ym S t e t -  
w i e z u  uzyskał  — A w ro k u  t y s i ą  , s i edmse t  osmdz ies i ą tym s z ó s ty m  . Januaru  d w o d z i e s t e g o  s iodmego  dnia —  P o  za-  
po zw ah -u  sie n a w z a j e m ,  Mikołay S t e t k i e w i c z  Jana C i e c h a n o w i e c k i e g o  i W a ń k o w i c z ó w  possesoyow z a s t a w n y c h  ma- 
l e t u . ś  i P ź e n e k  i Kaniewa —  A  Jan C i ec ha no w ie c k i  1 W a ń k o w i c z o w i e ,  Miko jaja 1 Jgna cego  S t e t k i e w i c z o  w do w o d z ą c ,  
że  ma ie tn ośc ie  P o ź e n k i  i Kanie W, mia no wi c i e  i c h c z ę ś c i  supra  va l o re m has red i t a t i s  op ła ce n ie m l i c z n y c h  summ,  p r z e z  o n y c h  
Z a o m i n y o h ^  ró in T ń  K r e d y t o r o m ,  i z nabyc ia  d w ó c h  częśc i  P oź en c k  . Kan e w a  od Józeffa 1 Tadeusza  S t e t k i e w i c z o w  

za p r z e l e w e m  od  c n y c h  p r ^ t e n s y o w  Z O p iek i  na Jg n a c e g o  1 Miko ła ja  S t e t k i e w i c z o w  są o b a r c z o n e ,  p r z e d  S ą d  
ski Powi a tu  S ieńsk iego  — M ę d z y  Mikoła jem S t e t k i e w i c z e m ,  Janem C i ec ha n o w ie c k im ,  1 Wa ńk o w ic z am i  s ta ł  o cz e -

o r a z

w i s t v  D e k r e t  —  A  na Jgnacego S t e t k i e w i c z a  jako nie s t aWaiąeego  nad u l t i ma rn y  k o n t u m a c y i n y  z w skaże® i u z n a n ie m  
in ammiss ionem Caii-rn 'e l  hmred i t a t i s  cz ęś c i  ą t e y  z ma ję tnośc i  Pi źe n ek  i Kaniewa onernu p r z y s ł u c h u i ą c e y  s ię  —  P o -  
t a k o w y m  D e k r e c i e  W i e l m o żn i  Kasper  i Józef f  Wa ń ko w ic z ow ie  ze sz ł  go  Ma te u sz a  W a ń k o w ic z a  Smkce ssorp wie  w  roku  
t y s i ą c  s i e d m se t  o s m d z i e s i ą t y m  ósmym Maca  F  b r u a r y i  d w o d z i e s t e g o  ósmego  dn ia ,  za im m e d y a c y ą  p r z y ja c ie l s k ą  ob l i c zy -  
w s z y  sie z Janem C i e c h a n o w i e c k i m  Szauthelanem D w o r u  P o l sk iego  -  S u k c e s s o r e m  A n t o n i e g o  C i e c h a n o w i e c k i e g o  S ta-  
yos ty  C ho s ła w sk i '  g o ,  o różne  p r e - t ensye  t ak  ad fu n du m ,  j ako tez  eX fundo r eg u l ow a ne  n iem uey ,  1 op ła con e  d łu g i ,  za  
S t e t k i e w i c z o w  u m ia r k o w a w s z y  się,  summę dw ad z ie ś o ie  sześć  ty s i ę c y  ru b l i  s r e b r n y c h  Za w s z y s t k i e  swo je  p t e t e n s y e  , 
•W l iczaiąc w t ą  i summę w P r a w i e  za s ta w nym  znay du i ą - . ą  k o n t e n t o w a l i  s ię  1 z p  s s e ,y i  P . Ź e n e k  K an i ew a  U s t ę p u ­
j ą c ,  Jarlowi C i e c h a n o w ie c k ie m u  k w i t a c y ą  ze wsze lk ich  swoich  p r e t e n ^ y i ,  r azem \ p r z e l e w  w l e w k ó w  sob ie  s ł u ż ą c y c h  
2  opłacenia  d ł u g ó w  S t e t k i e w i c z o w s k i c h  wyda l i .  -  W s l a d ^ e g o ,  i Mikoł-. ja b t e t k . e w i c z a  b u k c e s s o r o w i e ,  K r z y s z t o f  
i Józef  S t e t k i e w i o z o w i e  z Brać ma  1 Siostrami '  sw oimi  w r o k u  t y s i ą c  s i edmse t  d z i e w ię d z ie s i ą t  c z w u t t y m  marca d w o -  
d z i e a t e e o  ósmego d n i a ,  n i e ch ć ąo  na expe nsa  p r a w n e  naraź.,ć się ,  a p r z e y s c i e  do  possęsy i  c z as u  p r z e c i ą g ł e g o  p r z e w l -  
d u i a c  1 nie  in a c z e y  i k za odkładem summ y jaka się w y w i ą ż e ,  p r z e z  o c z e w i s t e  wy ro k i  z r o ż n y c h  p r e t e u s y o w  w y -
m i k a i a c v o h   U n i k a m c  z t e y  p r z y s z ł o ś c i  i n i epewnośc i ,  oraz Wi e lm ożn ym  C i e c h a n o w i e c k i m  . p o w o d e m  b y d ź  do e x -
p e n s  V/ rawnvch  w w y p r o w a d z e n i u  r ó ż n y c h  A k t ó w  De k re ta m i  uznanych ,  nad sp r a w i e d l i w o ś ć  p r z e c z u w a j ą c  P r a w o  
w i e c z y s t o  - p r z e d a i u e  na c z ęś ć  sobie  z P o ź e n e k  i Kaniewa p r z y c h o d z ą c ą  w Hrażdań  kley  Pa ła t i e  p r z y z n a n ą  Janowi

avw v z s z y c n u m o w --------------------------------------...------------ „ -    , .
Łierni p r z y  na leżnośc iami , t a k ,  jak t e  ma jętności  W sobie mają be z  ż a d n e g o  n io d k u g o  zaprze cz en ia ,  l  od r o k u  t y s i ą c  
s i ed ms e t  p iędziesi ą r  p ie r w s z e g o ,  aż do r o k u  t y s i ą c  ośmse t  sz e - n as te go  za ma ni f es tow an ia  — O d  w sz e lk ic h  p r e t e n s y o w  
jeś l iby  sic iak e b y d ź .  czy do d z i e d z ic t w a ,  lub z p r e t e n s y a m i ,  j akimi  p t a w n e r m  lub nie p r a w n e m u  d o  t y c h  ma jętno-  
śc iow  ok aza ły ,  d a w n o ś c i ą  mo c ą  U kaz ów ,  o k r y w a i ą c ,  p r ze z  N i ż s z y  Sąd S ieńdi i  odkaź n a s t ą p i ł —  W  szelak dla p r z e k o ­
nan ia  p o w s z e c h n o ś c i  . 1 o p i n i j  w z ły m rozu mi en i u  ugaszen iu l ikw idując  ze w s z y s t k i c h  s z c z e g u ł  w y z  w y p i s a n y c h . . .  
Au t . ecessorow u t ą  cz ęś ć ,  a oso b i s t a  ca łość  massa summ, sk ł ad a i ącą  c z ęś ć  Jgna cego  b t e t k i e w i c z a  ( jeś l iby z O y c e m  swo -  
im n ie pr z em i l cź a ł  d a w n o ś c i )  W y p a d a  bydź  n a l eż y t os c i ą  w y e k d y w i d o w a w - Z y  częsC c z w a r t ą  P z- n ek  1 Kan iewa  p r z e d

f .  7 “  r* 1 _   T________ _____________i   O  l  . i  ł ,  i  7? r ł l t / i  t r  fi n r r j  uf* h  s l i n n  r iT l  £-.cT*1 >»

t y m  czasówie  od  summ p r z e z  ,,   , , - , ,  . ,
J anem  C i e c ha no w ie c k im  z w r ó c o n j c h . —  Jak t e d y  Jg na cy  b t e t k i e w i c z  sam oso b ą  s w o i ą  za w in iw sz y  , i m e  p r z e w i d u -  
iąo w S a d o v / n i c t w a c h  pom yś ln eg o  Wyroku Zawsze in co n t u m a t io n e  miał s.ę — W  reszcie nie m m i f e s t u i ą c  n ikogo  o w y z  
■wzmiemone c z y n n o ś c i  —  T y m  samym p o k r y w a i ą c  moc do c h o d z e n i a  s w o j - y  częś c i  d a w n o ś c i ą ,  w t a k ie  mieys e wym­
k n ą ł ,  skąd ż a d n e y  wiadomości  p o w z i ą ć  nie można by ło ,  gd z i eby  się znay dow ał  —  Aż t e r a z  Tomasz  b t e t k i e w i c z  I m i e ­
n ie m  swoim i Konsu kce ssoro w sw oic h ,  l ecz  bez p o m i e m e n u  Im io n  K ons ukc es sor ow  w sk r ze s za ią c  co  O y c i e c  onego  u- 
t r a c i ł ,  1 d a w n o śc ią  p o k r y ł ;  wy tu sz or . y  fałszem Manifest  w Sądac h  Z ie m -k i c h  P o w i a t u  S i - ń - k i e g o  r o k u  t e ra z n i e y a z e g o  
t y s i ą c  ośmse t  szesnas tego J a n ua r y i  d z i e w i ę t n a s t e g o  d n ia  na Z l ł c h  D e l ’a t o r o w  Adamav C h o r ą z  go P t t u  S i en s kiego ,  
M kołaja D e p u t a t a ,  do D worzsńsk iego  ze b r an ia  G u b e r n i i  Mohi l ew^kiey  Ci echs  n o w i e c k i c h  ocz e rn ia i ąc  A n t o n i e g o  Uie-

, ,  wszy m marca pi

B i e ,  1 r z e c z  nie by łą  w p o .  . .aunu----------- ------> - • — •* — i t  ------  • ,  . , - . . ,  , ,• - _•
obiirśnieniu s p r a w y  po k r o tc e  cał? dzie ło ,  jakim c i ek iem,  i o b r o t e m  nastanie swo je  miało,  1 az do końca d o w io d ło  Się 
zi - ś * 1 a 1 ac nie w p r z ó d  ma ( j e ż e l i  t y m  s i ę  me  p rzek ona ) '  do  s p r a w y  p r zy c h o d z i ć ,  az p a r ę k ą  d o s t a t e c z n ą  1 o d p o w i e d n i ą  
na o d p o w i e d ź  , za narażenie na e x p e u - a  p r aw n e  po sobie  u  Sądu O b z i ł n y  Imsc pos tanowi ,  1 g d y b y  w jakiekolwiek 
2 kim u m o w y  nie w c h o d z i ł  zas t r zega  się -  C z y n i ą c  t a k o w e  objaśnienie w tym p r o c e s s , e na w y z  w y m i e n i o n y  Imie­
n iem Jana S t e tk i e w ic z a  Poruczn ika  G w a r d y i  W o y s k  P o l s k ic h  zanies iony  Mani fes t  W Oso bie  mojey ,  1 B r a t a  mego i te -
man i feś tu ię  się — W P r o t o k u l e  P o t o c z n y m  —  P o d p i s  t a k o w y .  r

A dam  C iechanowiecki Chorąży Powiatu Sienskiego .



Jank ie l  Jos ie lowicz  Jogiches  T e n u t o r  d o c h o d ó w  funduszowych Mieyskich  od Ł o k c i ó w  i Budek  P r z e ­

m y s ło w y c h ,  w y p r z e d a ż y  r ó ż n y c h  p r o d u k t ó w  i żywnośc i  pob iera jących  się ; choc iaż  wydany  na t e n  p o b ó r  

p r z e z  a rendę  miasta  Wilna i p r z e z  wyższą Z w ie r z c h n o ś ć  A p p r o b o w a n y  I n s t r u k t a r z  na 'wszystkich r y n k a c h  

pub l ic z nych  i p r z y  wjazdach do miasta  w d r u k o w a n y c h  exemplarzach  do mieysc  p r z e z n a cz o n y c h  p r z e z  

P o ś r e d n i c t w o  Po l icy i  M ie y sk iey  w sku tek  Komm.unikaćyi  p rzes łauey  do n i e y  od Rady t u t e y s z e y  p r z y b i ć  

n ie  z a n i e d b a ł ; uważa b ydź  p o t r z e b ą  podać  t a k o w y  In s t r u k ta r z  do p o w s z e c h n e y  wiadomośc i  p r z e z  g a ­

metę K u r y e r a  L i te w sk iego  z t e in  o s t r z e ż e n i e m ,  iż u ż y t y m  ze s t r o n y  T e n u t o r a  do pob o ro w a n ia  ty c h  d o ­

c h o d ó w  Oficya l is tom n a ym oc n iey  p r z e k a z a n o ,  3by nie ważyli  się żadnych  . c h o ć  na ym nie yszyc h  nad I n ­

s t r u k t a r z  czynić  p r z e b o r ó w ,  o raz  p r o s i ć ,  iżby każdy  podobne  p o b o r c ó w  nadużycia  doświadczający 

r a c z y ł  o tern uwiadomić  T e n u t o r a , k t ó r y  obowiązany  donieść Z w ie r z c h n o ś c i*  a t a  n a ty c h m ia s t  n a ­
l eż y tą  nie ub l iży  uczynić  sa ty s fakc ją .  -« Dnia  31 m arca  i 8 i ó  r o k u .

* Jankiel J o  ńełowicz Jogiches.

I N S T R U K T A R Z .  V

Na P o b o r  D o c h o d  Fundusz ow e go  Pub l icznego  miasta  Wilna z łokc iów p r z e m y s ło w y c h  i Budek  dla 
w y p r z e d a ż y  wszelkich p r o d u k t ó w  i A r t y k u ł ó w  żywnośc i*  o raz  na dochód  Gno jowym  zwany  K a rboną  p o ­
bi e ra jący  się od dnia 5 F e b r u a r y i  i 8 i d  roku*  w j e d n o r o c z n ą  a tędow ną  Teriiitę po dzień takiż  piąty F e b r u -  
a ry i  ty s iącznego  o sm se tnego  s iedmńastego  ro k u  z odeszłćy  w Izbie SkarSoWey L i t e w sko  W i le ń s k ie j  l icy-  
t a c y i , S t a ro z a k o n n e m u  Jank ie lów,  JosieloWiczowi Jokch isówi  wypuszczony* w Radzie  mieyskiey W i h ń -  
sk iśy  u łożony ,  w Izbie S k a r b o w e j  p fzez ierar i  j  ; i s ku tk iem  P ro ź b y  od Jankiela  Jokchisa  dó Rady M ieysk iey
p o d a n e y  w t e y ż e  Radzie  wypisany* i do d r u k u  dla PoWjZechney wiądomosch p t z e z  P o ś r e d n i c tw o  P o l i c y i  
M ie ysk iey  W i le ń s k ie j  podany,

D o  p o b o r o w a in a  takowych D.ochodów śrebreni  za kwitatni  i znakami wydawać  się p rzeź  T e n u t o r a  
powinnymi , R a da  M ieyska  s tosownie do ptan-tykowan go d . tąd p o rzą d k u  przepisuje  Inst ruk ta rz  nas tępny :

1. Z  d w ć na s tu  Łokc iów Szkaple rdych  Skarbowych Mióoskieh przy J idkach  Ćhrześ- i jansk ich  howo zbudó-
Wanych od  łokcia j e d n  <go ile onych z a j ę t > mi b y d ź  może na rok po rubli  piętnaści .

2. O Ogrodników Polskich po dwa łokcie kwadra towa ziemi na ulicach i r y n k a c h  publ icznych  mieyskich
Z a jm u jąc y  rid rok po rubli  szesć.

3. Od Ogrodników Rusk ich od S to ła  dużego takoż  w Ryrtku lub ria ul icy  pubiiczney wystawionego  na
fok  po  rubl i  dz iewięć.

4. O d  s iedzącyęh  w r y n k u  ż p t a s tw e m  i z w i e r z y n ą  po dwa łokcie k w a d r a to w e  ziemi zaymujacych na r o k
po  rubli  sześć. .

5. Od  Smietanrnków,,  Kaszawarr iików i P i e ro ż n ik ó w  tu teysźych ,  c iągle  z a y m u jąć y c h  śig, od łokcia  kwa­
d ra towego  ziemi na rok  po rubl i  t r z y .

6. Od  Szewców s ie d z ą cy c h  pod R a tu s z e m  od Krobki  na fok po rubli p i ę ć /
7. Od  Gancarzów tu tevszvch  s iedzących w R y n k u ,  na fok  po rubli  cź te rv .
8* Od Łokciów zabudowanych  p o d  Zamkiem huraeroWańych'  i i ó , i nowo p rz o b u d o w a n y  ch własnym k o ­

s z te m  p r z e z  różne  osoby w tych , gdz ie  z n a y d u ją  sig piece, na rok po rubli  dwa ; a t am gdzie  n i e ­
ma pieców t a k o ż  na rok po rubli t rzy,

9. Ód Krupników i P ie roż r rków przy  ścianie RatUsza s iedzących od łokcia  m ie j sca  na rok po rubli t r z y .
10. Od  Puiczuków p r z y w o ż ą c y c h  Więdl inę , r y b ę  suchą i so lur ią , oraz. Śliwki i nasiona od sań wystawio­

nych  na fok po rubli  siedm.- * 1
ni. Od  Stolików z F r u k ta m i  w ys taw ionych  w rynku  p r z y  Ratuszu od łokci dwóch d łużyn i  na miesiąc po  

rublu j e d n y m  kopiejek piędziesiąf.  v
12. Od Wozów z F r u k ta m i  w rynkach ża podrobną  ria Onych w y prz e daż ,  od lepszego gatunku po kopiejek

piedziesiąt  , a od  podleyszsgo’ po kopiejek t rz ydz ie śc i  na raz  j e d e n  czyli za k a ż d y  Wóz*
13. Od różnego  P ta s tw a  oprawnego i n i eo p ra w n e g o  z innych  miast  ida p o d r o b n ą  p rżedaż  przywiezionego

Od woza po rlibiu j ed n y m .
Jjf. Od  Orzechów p ro s ty c h  podrobnO ńa wozie  p rze da ją ć yc h  się , od woza' po kopiejek dwadzieścia'  pięć.
15. Od  p rzeda jących  C ’aiy ria z imę całą  od stolika', na rynku  wystawionego po rubli  sześć.
16. Od p rzyw ożących  z g ł ę b i  Rossyi  p ie rn ików, naczyń  drew nianych  , r óżnych  Bakali i* i d r o b n y c h  t o ­

warów na ryrikach publ icznych miasta  prżedających się , na miesiąc po rubli t rzy .
17* Od  p r z y w o ż ą c y c h  do miasta  na p r z e d a ź ,  różne na c z y n ia ,  w a rz yw o ,  j a y k a ,  mtecżywo , o p r ó c z  

wszelkiego ro d z a ju  z b o ż a ,  s ia na ,  słomy,  drzewa * i węgli do ka rbony '  od woza  za d z ie ń  po kop iey -  
ce j e d n e y  i pół*'

18. -Od każdego  Cz łowieka  pieszego do mias ta  na prżedaż d r z e w a ,  s z c z a w ,  z ioła  , j ag o d y  , grzyby* 
j e d l i n k ę ,  1 dalsze d r o b n e  p roduk ta  przynoszącego , czy samociągiem przyciągającego za d z i e ń  po  
pu ł  kopieyki ,

Z A S T R Z E Ż E N I  E.

P r z e k u p s t w e m ’ l u b  i n n y m  p r z e m y s ł e m  z s y m u j ą c e  s i ę  S o ł d a t ó w  Z o n y ,  l u b  o n y c h  w d o w y ,  p o d ł u g  p r a k t y k o w a n e g o  d o t ą d  
p o r z ą d k u  do  ż s d n e y  n a l e ż e ć  n i e m o g ą  i n i e  p o w i n n e  o p ł a t y .

D o c h o d  t a k o w y  o d  Ł o k c i ó w  p r z e m y s ł o w y c h  i B u d  k,  oraz  o d  p r z e t n y ś l n i k ó w  c z y l i  p r z e k u p n i ó w  m i e y s c o w y c h  i c i ą g ł y c h  
b ę d z i e  p o b i e r a ł  T e n u t o r  J an k i e l  J o s i e l o w i c ś  J o g i c h e s  c o  m i e s i ą c  z g ó r y  p o d ł u g  p r o p o r c y i  w e d l e  p o w y ż e y  p r z e ­
p i s a n e g o  I n s t r u k t a r z a .

T e n u t o r  p o d  ż a d n y m  p o z o r e m ,  ani  sam p r z e z  s i ę ,  arii p r z e z  Ó f f i c i a l i s t ó w  s w o i c h  n a y m n i e y s z y c h  D e p a k f e c y i  lub p r z e b o r ó w ,  
a l bo  t e ż  i n n y m  j a k i m k o l w i e k  s p o s o b e m  u l e g a j ą c y c h  p o d  o p ł a t ą  w e d l e  p o w y ż s z e g  > I n s t r u k t a r z a  u c i s n ą ć  n i e  p o ­
w i n i e n  p o d  s u r o w ą '  za t o  o d p o w i e d z i ą ,  i m i a n o w i c i e  p o d  karą o p ł a t y  S z t r a f u  R u b l i  d w ó d z i e s t u  p i ę c i u  z a  n a y -  
r o n i e y s z y  p r z e b o r  dla k a ż d e g o  u k r z y w d z o n e g o  w'  p o ł o w i e ,  t o  ieat:  R u b l i  d w u n a s t u  i  p ó ł ,  a w  d r u g i e y  t a k i e y ż e  n a  
> z e c z  M a g i s t r a t u r y  p o w s z e c h n e y  O p i e k i .  '  (

Zigodrio z Instruktarzem w Kontrakc ie zamieszczonym i T e n u t ó r o w i  wydanym św ia d czę :



5 Z  Dó br N a y w y ź » z y m  U k a z e m  J E G O  IM-
P E R A T O R S K I E Y  M O Ś C I ,  Febr.  14  d. 1809 Roku  
n a s t e ł y m  , na fundusz JW. B isk u po w i  Sufr. A d r y c -  
cowi  H o ło w n i  , i K o n s v 3torzowi  Me tr opo l i ta lnem u  
Ł i t f .  W i  leń.  N a y m i ło ś c iw ie y  o d d a n y c h ,  w Guber.  
W ileń .  w P c ie  W ileń skim i T r o c k i m  p o ł o ż o n y c h ,  
róż oemi czasy zbiegl i  ludz ie  o b o i e y  płc i  inw en ta ­
rzam i rS fc azk omi rewizk iemi  obięci  , a mianowicie:  
z  fol war. Szeszo lek  Metr opo l .  w Pcie Wilen.  Paraf. 
W i d z ien i s k iey  ; Marcin i Michał  synowie  J e r z e g o  Ku­
lam o w i e ,  W i n c e n t y  Jakóba syn Gasperaniec  , S z y ­
m o n  Piotra syn  A ż o l i s  z  s y n e m  A n t o n i m ,  Szym«n  
J e r z e g o  syn W er y k  , M a c ie y  sy n  Jakóba Jukszta , 
Piotr  i T a deusz  sy now ie  Jana R y m k o w i e  , J ó z e f  Ja­
n a  syn  M f ch a y ło w  , C y p r i a n ,  A n d rze y  i Stefan sy- 

!n o w i e  D a n i ł y M a x i m o w ie ,  Jakób Bartłomieja syn T r y -  
m an iec  , J ó ze f ,  Maciuk z synami Justynern,  Marci-  
aewtóń z ^ a ł ą  famili ją u JW. Hrabini  T y s ż k ie w ic Z c -  
w e y  Star. Gijansk. Kazimierz i Józe f  Awiniowńe alias 
B aranow scy  u JW. Marsz.  b. Wilkom. Jerzego  Ko­
mara,  Dominik Awinas  v .  Baranowski  p r ze zw a n y  B e ­
n e d y k t e m  J azg ien iczem  z żoną  i całą. fami lią u W J X .  
Kanonika Jana K u l i k o w s k i e g o ,  Jerzy i M ac ie y  bra­
cia syn ow ie  Gabryela  T r y m a n c o w i e  u W. Justyna  
Pomarna-ckiego -Sędz. Z iem.  Wiłkom. .—  z fo lwar­
ku Waki M e tro p o l i ta ln e y  w Pcie Trpcfc. w Parafii  
.Stara T r o c k  M ateu sz  .Jakóba  syn  W o y n i ł o  kucharz  
z  żo n ą  Katarzyną  , M a t eu sz  s y n  B e nedykta  Z ien -  
Ł o w ic z  , Jan syn Macieia Ban iew icz  , Antoni M icha­
ła  syn Jakubowicz  z żo n ą  M a r y a n n ą  i córką. Agc -  
t ą  , Jan Mikołaia sy n  R a c z y ń s k i ,  J e r z y  Macieja syn  
P a l e w i c ż  , Adam syn Jana Grak , Kazimierz  syn J a ­
na  Zigk iew ic z  , Jan Jakóba s'/n W oyn i ło  z żoną A g a ­
t ą  i s y n e m  J a k ó b e m ,  Ja rzy  Jakóba syn W c y n i ł o  , 
M  arcin z żon ą M a r y a nn ą  i Jerzy sy no w ieT o m a sza M a -  
ciu lew iczowie ,  Michał  J e r z e g o  s y n  Rusieck i ,Rafał  syn  
T e o d o r a  K o p a c z  z ż o n ą  D o m ic e l lą  z synem Józefem  
córką Wiktoryą,  Anną  , M a r y a n n ą ,  R oza l ią ,  Maryan*  
na A n d rze ia  córka Grablewska , Ewa Adama córka  
Sta nkiew ic zów na  , M a g d a len a  córka M a te u sza  R u ­
s iecka —  I ż b y  p r z e to  w yr ażen i  włościanie  zbiegl i  
z  d ó br  pojaśn ionych  w y ż e y , iako f u n d u s z o w y c h ,  
a tern samem S k a r b o w y c h ,  d o  Skazek teraz formu-  
i a c y c h  s i ę y p r z e z  n ik ogo  zap isywa nymi n ie by l i  , o w ­
sze m g d y b y  prze z  P o l i c y ą  Z ie m s k ą  d o  mieysca  i ch  
urodzen ia  p owrócen i  zostal i  , g d y ż  iako włas nych ,  
na m o c y  pra w  krajowych A k to ro w ie  dochodz ić  bę-. 
d ą , prz e z  n in ieysze  t rzy k ro tn e  og łoszen ie  zastrze"  
g a ią c  , w im ien iu  A kto row  naym ocn iey  upraszam , i 
p o d p i s u i e  —• D y e c e z a l n y  J W .  Biskupa Orsz.  Sekre-  
tBrz, F r a n c i s z e k  Z a ch a rze w s k i ,

1 P r z y  Folwarkach  fu n du szo w y ch  Miasta Wi/_  
na wysok i  Dwor ,  Kupryaniszki  , L eo niszki  i T o p . ' -  
ciszki zw a n y c h  przez  prze sz łe  w Ru 1812 wo ien ne  
o k o l i c z n o ś c i  zn i szczonyoh  , naydu iące  się .Sianokoś­
n e  Ł ą k i ,  i po la  na paszę  b y d ł a ,  na lato n a dcho d zą ­
c e  , Ru t e r a ź n i e y s z e g o  ; skutkiem zalecenia JW. Li-  
t e w s k o - W i l e ń s k i e y  Guberni i  C y w i l n e g o  Gubernato­
ra i Kawalera Ł a w ińsk ieg o  dnia 9 present ium za N m  
20 81  Radzie  M i e y s k i e y  W i leń sk iey  danego przez  
P ubl iczną  L  cy fa c y ą  zaarondowan e z o s t a n ą ;  D o  ia- 
jkowey b cy ta c y i  na Ratuszu w R a d z ie  o d ch o dz ić  ma-  
i ą c e y  , naznaczy  wszy taż  Rada tr zy  termina w dniach  
1 9 m ,  20m i 2Xm idącego Mc a Apr. a ż e b y  ż y c z ą c y  
zaar eudow ać  na t eg o ro czne  lato przy  wyr ażon ych  
folwarkach b ę d ą ce  Łąki  i napąszę  bydła  pola , w ka-  
ż u y m  o z n a c z o n y m  dniu 7 rana od g o d z in y  dziew ią -  
t e y  do  d-wunastey p o łu d n ie w ey  , dla wzięcia  o d  R a -  
idy K o nt ra k tó w  w Radzie  iawili się ; Rada m iey sk a  
W ileń ska  przez n im eyszą  w Gazec ie  Kuryera LiteWi  
s k ie g o  zamieszczającą sie A w iz a c y ą  Publ iczność u- 
■wiadamia —— D a t t  na Ra tuszu  Wileńskim w Radzia  
t e g o ż  M ia s ta  Roku 181 6 Mca Apr. i t  dnia.

2 Z  maiątku D u ch o w n e g o  R u k o y ń ,  maiącego  
p o ł o ż e n i e  w Guberni i  i Po miec ie  Wileńskim , z b i e ­
gl i  różne mi czasy poddani , i w re wizy i  >795 oraz  
j 8 i :ilS0 r o k u ,  przv  tym że  maiątku sapisani lu d z i e ,  
M ich a ł  Bart łomieja  s y n  Kossowski  maiący teraz lat

2 0 ,  W a w r zy f t i e ć  Stanis ława syn  F r ą c k i e w i c z  lat 539,' 
F ranciszek Bart łomieja  syn R o d z i e w ic z  lat 20,  Ję.„ 
d r z e y  Franc iszka syu W ierc zn iey  lat 24 , J ę d r z e y  
Jozefa  syn  U rb a n o w icz  lat  4 4 ,  M a c ie y  T o m a s z a  
s y n  Ossowski  lat 9 z matką Katarzy ną , i Kazimierz  
T a d e u s z a  syn Wiszniewski  lat 52 -*• N in ie y s ze m  p rze ­
to  og łoszen iem z a s t rze g a ją c ,  aby wzm ien ie n i  p ó w \ - 
ż e y  lud zie  w naStępney  re w izy i  n ig d z ie  do Skazek  
zapisani  niebyl i  ; o d o s t a w ie n ie  ich za pośrednic ­
t w e m  Po l icy i  do maiątku R u k o y ń ,  upraszam.

Jozafa t  Sawicki Rządca  maiątku R u k o y ń .

2 Kómmissya Sądo w a  Edukaćy.yna , wspra wia  
funduszu E d u k a c y y n e g o  z JOO. X i ą ż ę t a m i  , Stani­
s ławem Sen ato re m  Królestwa P o l s k i e g o ,  D ó b r S i e ! -  
c z o w a  w Pcie N owogr ud  W o ł y ń s k i m ,  M axyfn 'd i i -  
neirs K a m erhe rem  Komniissarzerri, Komnlissyi  sw.ey, 
m iaste czka  Krzywina  w Pcie Gstrog Skim  , Karolem 
•byłym Marsza łkiem Pow ia tu  K o w a l s k ie g o  , miasta  
Ostroga dziedzicami J a b ł o n o w s k i m i , Sukcyssorayji 
J O X .  Janusza  Jab ło now sk iego  Kanonika Łuckiego,  
Wsi T u p a ł  w P-.ie Kowelskim Dz ie dz ic a  —  Sukces- 
sorami J O X X .  J a n a ,  Kije iana  i A n n y  2 X i ą ż ą t  Sa- 
pieh ow J a b ło n o w s k ich  W ijew  odo  w B racł aw.  JW.  
E m i l ią  z X i ą ż ą t  Sapiehów Je l ską  w mieśc ie  Wilnie  
m ie sz lc a ią cą , JOX-  Sapiehą T e y n y m  Konsyliarzem  
U szp o la  w Pcie Wiłkom irskim d z i e d z i c e m ,  J'd mi'Soł- 
tykami , J W n ą  Maryanną z X i ą ż ą t  Sapiehów P u / y *  
niną Dobra swe w Pcie  Wileńsk im  maiącą , pi^y 
przesłaniu Obwieszczenia  d o  G a ze ty  Kury era Lit  .-w. 
o zap łacen ie  summ tr zec h  < l e d n e y ,  7 . 1 . 5 0 , 0 0 0 ,  dc 1.- 
gi ey  z ł .  1000 , t r ż e c ie y  zł .  10 ,000 po D u c h o w ie ń ­
stwie  z a g r a n i c ę  odpadłem s  zapisu Jaśnie  Oświe-  
c o n e y  X i g i n y  A nny  z  Sapiehów J a b lo n o w sk ie y  
W. B. p o c h o d z ą c y c h  , z p ro w izy a m i  c o r o c z n e m i ,  
D e k r e t e m  Sądu swego R u  1815  dnz'u 12 miesiąca  
L is t o p a d a  z  Nru i S 8 2 i O b w i e s z c z a n i e m  pod N m  
1 ?>577 ó. Wrześn ia  Ru t e g o ż  obję tey  poszukiwa­
ne , na s ta w ien ie  się s t r o n ,  z ło ż e n ie  dowodow i 
o s ta te c z n ą  o d p o w ie d ź  d z i e ń  2 Mies iąca Maja i 8 Jó 
Ru pod  r y g o r e m  w O rd ynacy i  z a ł o ż o n y m  i obo­
w iązk iem ulegania ch o ćb y  za o c zn em u  Dekretowi  r.r- 
zn acza — D an  w Krz m ieńcu  unia 15 marca i g i ó  
Roku Plater K. S. E.

Sekretarz J ó z e f  Kruczkowski.

2 p o d a i e  się do wia domości  , ż e  w folwarku 
X X .  Bernardynów w m ieśc ie  Wilnie zn a y d u ie  sig 
d o  sprzedania  do 20 0  sążni  k wad rato wyc h  drew o- 
p a ł o w y c h ,  such ey  b rzb zy  i olchi ; kto żąda  kupić 
ta k o w ą  ilość r a z e m ,  a lbo c z ę ś c i a m i ,  m o ż e  o c e n i e  
d o w i e d z i e ć  się u E k o n o m a  w. t y m ż e  folwarku.

1 Sąd  E x d y wizorski  na satysfaf icyą W ie rz y ­
cieli  z e s z ł eg o  Janusza T y s z k i e w i c z a  J e n e r a ła ,  w d o ­
brach Srzedn iku  u s ta n o w i o n y ;  iuż pod  d n iem  13 
Mca lutego  t e r a z  i d ą c e g o  181Ó rok it , wszystkim  
K red y to ro m  i p re ten sorom  onego  o z n a y m i ł  : Z e  po 
od byc iu  A k t ó w  w dobrach Kowarsku , c z y n n o ś ć  swo* 
ią w dobrach  Srzedniku n ie za w o d n ie  w dniu zoniai'-  
e a  t e g o ż  Roku rozpoczn ie .  C o  g d y  iuż zjazdem  
swoim na ów termin  d o ko n a ł  ; ma u w ia do m ić  za po­
w inność  t y c h ż e  Kredytorow p o w t ó r n i e ,  ż e  iako iejt 
zamiarem Sądu dla o s z c z ę d z e n i a  massy d a dź  co ry- 
e h l e y s z y  pośpiech c z y n n o ś c i o m  s w o i m , tak ażeby  
ciż  K r e d y t o r o w i e  nieomieszkanie  z d o w o d a m i  pre- 
tensyciw , w dobrach Srzedniku  sta wi l i  się -—- Gdyż  
Sąd E x d y w iz o r s k i  uszcz erb iać  massy dług im oczeki­
w a n i e m ,  ż e n i e  b ę d z i e ,  wcześn ie  ost rzega , a ze sku­
tków omieszkania  się wedle  D e k r e tu  R.emissyynego  
w y p a d n i e  k o le y  amissyi  , p r z v t e m  t e ż  powtórnie  
zawiadamia , że  w ciągu cz ynności  s ą d o w y c h  , Iicy- 
t a c y a  ru ch o m e g o  maiątku , za g o to w y  p ie n i ą d z  o d ­
b yw ać  się będz ie  «— D a t t  w Srzedniku Ru i 8 l(  ̂ Mca  
Marca 21 dnia .—  W a w r z y n ie c  Kl imowicz  Grodz.  
W ił .  P r e z y d .  E x d y  w. — Adam K ozakow sk i  Prez.  
Grodz.  Kuwień.  E x d y w .  —- F e l i c y a n  G adon  b. Ziem.  
T e l s z .  Pisarz E x d y w .  .—  Michał  R o d z i e w ic z  MW.  
b. P re zy d .  Z i e n ’. i Sędzia  Nor .  Pttu W i ley .  E x d .  
Ignacy  Choińsk i  Sęd z.  Z iem .  Pi tu  W i l e y ,  E x d v w .


